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Nowy akt przesilenia
nazw bko p. Skrzyńskiego, ja k o  jedyn ego m ę­
ża stanu, k tóry  m ógłby u tw orzyć rząd facho­
w y, nie drażniąc ani prawicy ani lew icy.

Tak oto wprawna dłoń sejm ow ych nnunade- 
rów ustawia obok  siebie figurynki i przesuwa 
w ten lub inny sposób paciorki sejm owe, nani­
zane od  dawna, bo już od 4-ech lat na jedną

K raków . 5 maja.
Kalendarz polityczny zaw iódł; zawiódł o je ­

den  dzień. Zapowiedziana, na -i-go m aja dym i­
sja  rządu jeszcze nie nastąpiła. Stanie s ię  ona 
faktom  dokonanym  może już dziś, ale w każ­
d ym  razie w ciągu dni najbliższych.

ITzeshinkif które spow odow ały przed dw o­
ma tygodniam i zlikwidowanie przesilenia i o d - ]w ielką nić, dostarczoną przez w yborców , 
toczen ie dym isji, przestały już dziś istnieć. — ibaw a miła, ale jakże kosztow na.
Prowizorium  budżetowe ‘ uchwalono, p ierw szy }. Najbardziej przerażającym  objawem 
m aja przeszedł spokojnie. Obecnie należy więc .brak głębszej myśli państwow ej, wysuw anie tta-aci 
tuż rozwiązać kwestję przyszłego rządu, k t ó - } pierwszy plan m om entów personalnych, uzga-j 
ryby  zajął m iejsce rozbitej w ielkiej koalicji. ,  .............. — =— » n a   — w— mm

dnianie program ów  sanacyjnych w ten ©posób, 
ze program y zostają uzgodnione, ale ani bu­
dżet. ani w ogó le  finanse państwa nie zbliżają 
się ku sanacji. Sejm boi się przyznać, że za­
w iódł, że nie umie już z siebie w ykrzesać my­
śli państw otw órczej i próbuje stw orzyć złudze­
nie własnej siły i żyw otności, za pom ocą jesz­
cze kilku »kom binacyj«. ■*

W  rokowaniach naszych stronnictw nie b io­
rą udziału dwie najrealniejsze siły polityczne. 

Z a -, Jednej na imię dolar, drugiej drożyzna. I oto  
d laczego w kraju w ytw arza się nastrój przy­
gnębienia, nastrój jakieś tępej, beznadziejno-jest

■O-

W  dw utygodniow ym  okresie przejściow ym  
rząd zdziałał wiele. Poza wspom&ianein pro­
wizorium  budżetowem  doprowadził do uzgo­
dnienia ca łego szot egu pi\ gram ow ych pun­
któw  w zakresie planu finansow ego pom iędzy 
praw icą, a stronnictwami oentrowem i, które w 
k oalicji pozostały. W dniu w czorajszym  załat­
w ił w reszcie tak zadrażnioną sprawę ustawy o 
organizac-ji najw yższych władz w ojskow ych , 
c o "  przy dalszym pomyślnym rozwoju wypad­
ków' umożliwi zapewne marszałkowi Piłsudskie­
mu powrót do czynnej pracy w armji.

Jak w idać, rząd pracuje do ostatniej chwili 
sw ego istnienia. Dziś jednak te ostatnie chwile 
rządu nadeszły. Prem jer Skrzyński ośw iadczy ł 
wyraźnie, że nie chce pozostać na czele rządu 
parlam entarnego, w którym  brakow ałoby przed 
stawicie,li lew icy. K chwilą zaś gdy ustępuje 
premjer, dym isja gabinetu jest faktem  doko- 
manym. „
- Cóż tem a nastąpi? Arytm etyka sejm ow a 
m iałaby gotow ą odpow iedź na to pytanie. Pra­
wien, Piast i NPR. —  1o pniowa Izby. Popar­
cie  skrajnej prawicy dla tej węższej koalicji 
ijest zapewnione. Skoro zaś tak prawica jak  „ i 
centrum  twierdzą, iż posiadają uzgodniony 
program  sanacji, —  m ogłoby najłatwiej d o jść 
d o  utrzymania w ładzy w rękach obecnych  
stronnictw' rządow ych, a przesilenie skończyć 
się na rekonstrukcji, polegającej na zmianie 
prem jera i jednego czy drugiego ministra re­
sortow ego.

Pom im o 'wazystku. kombinacjo, ta nie jest 
tak łatwą do zrealizowania. Boi się je j NPIŁ,
z  n iechęcią myśli o ewentualnej w alce z op ozy ­
c ją  ca ły  szereg polityków , w chodzących  w 
skład innych ugrupowań koalicyjnych. Nie jest 
je j wreszcie zbytnio życzliw y Pan Prezydent 
R zeczypospolitej. M otyw y 'wszystkich wym ie­
nionych c zy n n ik ó w  są natury społecznej. —• 
Obawiają się one, że w czasie przesilenia ko-

(ftzmożenle się ruchu MRowegc a Anglii
Londyn,

nu je
W S Z Y

5 maja. W śród
(Telegram iskrowy „N owej Reformy11).
trajkujących p a -jw odu  nagrom adzony cl) w ozów , co czyniło bnr- 

w zorow a dyscyplina, a robotnicy w e .o z o  uciążliwą i pow olną w s z e lk ą  komunika-cję. 
tkiem posłuszni są zarządzeniom R a d y jK ole je  i kolejki podziemne, jakoteż autobusy 

Generalnej Trade Uniontt. W  zapadłych dziel- nie kursują zupełnie. Nie zaszło nic takiego,
cob y  pozwalało przew idyw ać wznowienie roko
wań między rządem a kongresem Trade Unio- 
nów. Uruchomione są jedyn ie te środki trans­
portowe, które obsługują  ochotn icy.

W  City i uch był w czoraj bardzo slaby. H yde

nicach Londynu przyszło do utarczek m iędzy 
komunistami a policjantami. W  czasie rozpę­
dzania zakazanego zgrom adzenia kom unistów, 
policja  musiała użyć broni. P o obu stronach 
byli ciężko ranni, których przewieziono do 
szpitala. , Park wygląda jak wielki obóz, jest to bowiem

Sensację polityczną stanowi aresztowanie ośrodek, w którym  zgrom adzone są zapasy 
kilku posłów  kom unistycznych, m iędzy innymi mleka dla ca łego  Londynu. W zińesiano tam 
Hindusa Saklatwala za podburzanie tłum ów w wiele namiotów i składanych domów.
Hyde Parku. Aresztowanie posłów było możli-J Zaprow adzony obecnie stan w yjątkow y da- 
we z powodu ogłoszenia stanu w yjątkow ego, e j je  w szerokim zakresie wolną rękę władzy 

Dzisiaj ukazała się po raz pierwszy gazeta w ykonaw czej, która naogół jest- tak bardzo 
urzędowa »Tlie British G azetle* w małym for- skrępowaną <w Lodynie. R ekw izycje i areszto- 
maeie o nakładzie 730.000. Drukowaną była w wania są dopuszczone prawie bez form alności, 
tajnej drukarni w obecności ministra Churchil- Biskupi katoliccy  i protestanci zarządzili m o­
la. W  2-szpa!Iow ym artykule wstępnym  broni uiy. W ojsko i marynarka wstrzymało wszelkie 
stanowiska rządu, poza tera zawiera w iad om o-' urlopy.
ści b« tła politycznego. Rów nież i »T im es«] Służba lotnicza będzie się odbyw ała normal- 
wy. \>j dzisiaj gazetkę 2 -stronicow ą bez n o - , 1110, przystosow ując się do znacznie w zm ożone- 
wycli w iadom ości. jg o  ruchu pasażerskiego i pocztow ego. Urzędy

K olej podziemna prow adzona jest przez o - pocztow e zw róciły  się do publiczności z prośbą, 
chotników , którzy pracują pod opieką policji, aby możliwie ograniczyła korespondencje 0- 
W szystkie przedsiębiorstwa przem ysłowo oraz raz z za wiadomi cnie 1:1. że paczki w cale nie będą 
koleje w ca łej Atiglji stoją. j przyjm ow ane. O chotnicy napływają tysiącami.

W czasie w czorajszej debaty w Iz.bie lordów| Pomimo w ybm hu strajku w yszły w czoraj nie 
lord Ascpiith ośw iadczył, że również i liberalny mai w szystkie dzienniki, aczkolw iek w nieco 
rząd przyjąłby walkę narzuconą przez przy- zmniejszonym  form acie, niektóre bowiem  
w ód co w robotników  i że opozycja  liberalna w związki robotnicze oficjalnie rozpoczęły  strajk 
tej sprawie staje im stronie rządu. .dop iero w czoraj rano a nie o północy.

Jak dotąd niema narazić żadnych nadziei na W szyscy rozumieją pow agę położenia. W  
rozpoczęcie ponow nych rokow ań, a skłonność spcJcczcńslw ie wyczuw a sic silną w ole inlzie- 
do kom prom isów zniknęła po obu stronach, lenia rządowi poparcia, chociażby kosztem

spodarczego i finansow ego, rząd,' zw a lcza n y 'Uważają, że z końcem  tygodnia może nastąpi znacznych ofiar i n iew ygód. Ton pism konśer- 
przez lew icę, miałby zadanie bardzo ciężkie i; wyjaśnienie sytuacji. jw atyw m  cli oraz części prasy liberalnej jest na.
niebezpieczne

Drugą koeepcją  jest pomysł wielkiej koali­
c ji. Przeciw ko niej istnieją jednak silne opory 
tak w  PPS. jak i W yzwoleniu.

K on cepcja  trzecia., o której we w torek w ie­
czorem  m ów iono bardzo wiele, polega na rzą­
dzie t. zw. bloku centrow ego. Oto Ch. D., Piast 
i NPR. m iałyby w ydelegow ać sw ych pizedsla- 
w icieli do rządu, podczas gd y  Narodowa De­
m okracja  i lewica miałaby zapewnić temu rzą­
dów ! życzliw ą neutralonść.

G dyby i ta koncepcją zawiodła, trze baby po­
m yśleć o jakimś rządzie fachow ym . Tu padło

0  w ypadkach. jak :e miały m iejsce w Londy- cechow any patriotyzm em , reszta zaś prasy 
nie d: noszą, że 2.000 strajkujących  usiłowało krytykuje ostro rząd i broni górników, 
przeszkodzić u wylotu tunelu kolei podziemnej Londyn, 3 maju (P A T). Londyn miał w czo- 
odejściu  pociągów  aprow iz.icyjiiych. P olicja  raj bardzo zmieniony w ygląd. D w orce są o 
interweniowała i przyszło do starć. puszczone. Na ulicach brak wszelkich środków

dąży ulicznej w Londynie. Organizacja zece- 
rów odpowiedziała na ten zamiar obsadzeniem  
w ejść od  londyńskiej dzielnicy dziennikarskiej. 
W  kolach dziennikarskich oczeku je  starć po­
m iędzy strajkującym i a policją . Organ rządow y 
»Brltish Ga zet-! Ci, k tóry  miał sie pojaw ić dzi­
siaj, będzie drukow any w tajnej drukarni, praw 
dopodobnie poza Londynem . v

(Telegram iskrowy „Nowej Reformy1',
Londyn, 5 maja. Dziś po raz pierwszy 11I0 

ukazał się organ robtoniczy » Daily Herald*. ,

pow odu wielkiego ruchu pieszego w szystk ie u- 
l-ice są przepełnione.

Angielski ersan rzafiosy ma byt 
skłstiny w tajne] drukarni -

Dzienniki w Londynie nie pojaw iły  się.
W iedeń, 5 maja (PA T. W czora j w ieczór nie 

pokazały się w Londynie dzienniki. N ajwiększe 
organy rządowe »T im as«, »M orning Tost* i
»D aily Espress* uczyniły próbę drukowania
małyc-h dodatków, przeznaczonych dla sprze-

Poważne rozruchy w Londynie
W starciu z policja 29  strajkujących rannych

W iedeń, 3 maja P A T ). s>N. W , la g b la tt*  czem  20 zranionych strajkujących  odw ieziona
donosi z Londynu Na ulica.?h Londynu p iz y -jd o  szpitala. W  ciągu całego w czorajszego ]K>-

,, iIa linTa-taroU Kol monl i ł-Y 1 1 rl 1 o n .        _ j . - _

gląd oblężonego ,      , .
bilizowana, w szyscy policjanci w  służbie. Jak slaly wstrzymane. W szystkie wojska otrzym a- 
w czasie w y  pow i edz-en i a w ojny w r. 1914 w idać ly  polecenie trzymania się w pogotow iu, K o- 
wszędzie zbiegowiska a ulicach. Zdenopwowa-J leje żelazne na czas strajku zostały poddano 
nei w całej Wielkrej Lrytanji doszło do punktu pod kontrolę państwową, 
kulm inacyjnego M ęm ożliw em  jest, aby stan} (Telegram iskrowy „Nowej. Reformy**),
ten mógł potrwać dłużej niż 8 dni. Już po S Londyn, 5 maja. Na giełdzie panował w czo- 
dniach miałby strajk dla ca łego  państwa skut 1 raj spokój. W ycofyw anie z banków  gotów k i 
ki katastrofalne. [ przez publiczność zw iększyło się. ale nie miało

Londyn, 5 maja (P A T . Pierwsze poważne nie cech n iepokojących . Na City przypuszczają, że 
pokoje w ydarzyły się w dokach wschodnio-in- strajk potrw ać może na jw yżej dwa tygodnie, 
dyjskich. Policja  musiała tam użyć broni, przy-J  o-------------------

s t r a j k  w  a r s e n a l e  w  W o o S w i c h
Londyn, 3 maja (PAT. Sytuacja p og orszy -j zostały zamknięte. Ponadto zjawił się na Ta- 

!a się o tyle, że wybuchł strajk w fabryce a- m 'zie torpedow iec, k tóry  stanął na kotw icy 
miinicji i broni w W ootw ich. R ząd wyslaN na-! przed Londynem , 
tyehmiast w ojsko od  arsenaiu, którego bram y'   o ------------------

SeM pod&urzaki roiioinM ansleisKlch doprzecoroiu
M oskwa, 5 maja (A W ). Na wspólnem  posie-j teraz w ybiła ostatnia godzina dla imperializmu

d zoniu Profinternu i K om  intern u pow zięto u- angielskiego. A ngielscy  robotn icy pow inni te-
ehwałę n iezw łocznego w ybrania specjalnej ko­
misji, której zadaniem będzie zbieranie środ­
ków na poparcie akcji strajkow ej angielskich

raz stanow czo odrzucić wszelkie próby pośre­
dniczenia rządu angielskiego i korzysta jąc z 
okazji,- dokonać za jednym  zamachem prze-

górników . Kominteru w ydal nową odezw ę do wrotu 
robotn ików  angielskich, w której stwierdza, ż e 1

: 1
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tim m  nis cłice z Polska roKocoać o pali! o nieagresji
(Telegram własny „N owej Reformy11).

M cskwa, 5 maja. Oziezcrin miał zaw iadom ić 1 skę konw encji rumuńskiej, dalsze pertraktacje
rząd polslci, że z pow odu zawarcia przez Pol-1 co  do paktu o nieagresji są bezcelow e.

LON DYN PODCZAS STR A JK U .
komunikacyjnych. Wszędzie widać palrote 
strajkujących. Rząd stwierdził, że znajduje cię

Londyn, 5 maja (P A T). W czora j rano Łonow y.starczająca  ilość środków  żyw ności. Policja  
dyn  był widownią nieopisanych scen, spow o- pow ołała do służby wszystkie sw oje rezerwy.
dom a ny eh olbrzym im napływem łudzi, zmuszo- Na ko-lwicy w Moresy znajdują się dwa okręty 
nych p iz y b jć  do miasta bądź pieszo, bądź na wojenue. W szystkie w iadom ości rozszerzano są 
rowerze lub rozm aitych wehikulnch. Wszyst.- za pośrednictwem  radju. \\T służbie poc,zk»woj 
kio głów ne arterje zostały zatam owane z po- z-ostaly zaprowadzono W czoraj ograniezetua, Z

Sowieckie coorunHi paktu o nieagresji z państwami
bałiyckiemi

(Telegram własny „N owej Reformy11,
Tallin, 5 moja. 3V sprawie paktu o nieagre­

sji rza/1 sow iecki postaw i! państwom bałtyckim  
następujące warunki: 1) Neutralizacja w ysp
Osel i D ago przez zapewnienie, że w yspy te

nie będą oddane żadnemu z państw na w ojen ­
ną podstaw ę operacyjną. 2) Zobow iązanie 
państw bałtyckich  00 do nieodbyw ania kon ­
ferencji bałtyckich .

Z PA ŁA C U  SZTU K PIĘ K N Y C H
i-

G ) y s t «  „iettn firo i(i“
% T rzy  już w ciągu jednego roku wystaw-y n o ­
w opow sta łego s t o w a r zy s z e 11 i a a rt y 31 ó w - pi a s ty ­
k ów  („cech u 11) „JednoTÓg11. mają tę niezaprze­
czoną zasługę, że samym faktem  sw ych  w y ­
stąpień poruszają atm osferę obojętności dla 
Sztuki plastycznej, jaka się obecnie w ytw orzy ­
ła po okresie ..szczęśliw ej kon junkłury11 raalar- 
skiej podczasy  inflacji —  obojętności, której 
przerwać .niestety, nie m ogą regularno w ysta­
w y. „C oś  n ow ego11 budzi przynajm niej c iek a ­
w ość, a jeżeli także niechęć, to ta również m o­
że być matką lub bodźcom  ciekaveo.śei. 
f f  Jost faktem , że. w stosunku do „n ow ator­
stw a11 w malarstwie (rzeźby 11 nas jest w ogółe 
tak  m ało/że zróżn-iczkowanic się je j nie w chodzi 
prawie w  rachubę) niechęć przykryta jest nie­
jako  pieczęcią  um ów ionego milczenia. Nie 
mniej jednak nurtuje ona silni'1. C hoćby nawet 
to now atorstw o było tak umiarkowane, jak 
w  dziełach „jed n rożców 11, odruchy niechęci 
op ływ ają  je , jak fale ,obok oznak przyjaźni 
i entuzjazmu zw olenników  „now ości*1. N ajła­
godniej durzy się je mianom „dziw actw a11 —  
a potem  idą „crescen d o11: blaga, naśladow nic­
tw o, ignorancja, barbarzyństwo i t. d.

.słabsze, od plagjatów  nawet n a ieszcie . Zaiste, | Gdy dawniej woz cię /.a iow y posuwał się zdolności odtw órczej —  naw roty do archa-icz- uchw ytna ty lko chw ilow o, zawierająca się cal- 
nie. Jako żyw o tak byw ało zawsze, że k ies a o - ik io k  za krokiem , jiozwalając obejrzeć w szyst- nych i prym ityw nych form w sztuce (jak choć- kow icie ty lko w naszem wrażeniu. Na w ysta- 
goś  naśladował, że mniej tw órczy artyści da - 1 kio szczegó ły  swej budow y, sw ego ładunku,
wali się poryw ać prądowi, że początkujący byli | sw ego w oźnicę, sw ojo konie —  obecnie sam o- rożnego 
nieszczerze ulegli w form ie albo w obec zw ycię- chód pędzi, pozostaw iając w oku  ty lko  w taże-j

• 1—  D zr ‘ 1 ’■

by Gauguin), oraz poszukiwania ..futurystów 11 wie „Jed n oroga11 mam y szczęśliwym  przypad­

nie ogólne sw ego konturu 
wiek miasta poznaje przez rok w ięcej

autoramentu pojaw iły  sie już dawno, kiom okazy takiej kolejnej konsekw entnej fazy 
Zapewne też dążeń tych był wyrazem  w cze-f im presjon izm u  zupełnie now oczesnego w  kil-

żając.ej właśnie teraźniejszości, albo w obec 
uznanej przeszłości.

W ierzono w kanony i posługiw ano się sza- ludzi, niż pól wieku temu poznaw ał ich przez ległych i egzotycznych , ale także z n a r a s t a -  ale i rysunek kształtów  znajduje się w 
jlonann, az przychodził kto.-, kto siłą tw órczej cą-łe życie. I gdy  tamten daw niejszy w patiyw ał j ą c e j  n e r w o w o ś c i  w spółczesnego czło-1 rozedrgania —  tak

isia,j każdy cz io - śniejszy od  tego w szystkiego im  p r  e s  j o ­
nowych. 11 i z m w malarstwie. Nie tylko z w pływ ów  od-

w kilka fizycznych  < „d u ch ow ych  tw arzy1.indywidualności obalał jedne, rozryw ał drugie, się 
aby —  stw orzyć nowe kanony i szablony dla 
tych, k tórzy bez nich obejść się nie potrafią.
I zawsze dzisiejsi „starzy"', niewzruszenie po- 
\\ ni w swem  „uzntunu ogóinem 11 —  w  c z r> r a j 
sami byli „dziw akam i'1 i „barbarzyńcam i''1 d la ' 
sw oich „starych 11, dopóki się nie w ybili na 
wierzch, właśnie tern, co  w zn osli do sztuki n o -1
w ego ze siebie indywidualnie i z odczuw an ia1 w JqC apcrcepoyjna zdolność w spółczes-
* v\ o g o  p o k o l e n i a .  ]nogo człow ieka —- 3- artysta, się z tego wylą-

. - — „ , wieka zrodziło się dążenie im presjonistów d u ’ płynne są
sw ych nielicznych zn a jom jch , poznając ich pochw ycen ia  światła na gorącym  uczynku two- 
w szystkie szczegółt zlSłGjszenm  j tutaj rżenia bryły  z plam barw nych w calem  jeg o  
m igają tylko przed oczvm n zaledw ie o g ó ln e ( rozedrganiu, niepewności, trwaniu chw ilow cm ,

ku dziełach malarskich S t r z e m i ń s k i e g o  
(w iszą w  .-.świetlicy11), gdzie nietylko kolory ,

stanie
właśnie, jak niepewno,

kontury, zarówno h z jezn e  jak  psychiczne, przcm ijająeem , ulolncm , a jednak tak potę- 
oblicz tych setek i t j s i ę c j , k tórych  poznawać żnem w- działaniu. N otowanie wrażeń —  jako 
111 u s i. . cel i ideał —  dynam ika wrażeń, a nie ieh

11. p. kontury 
oglądanego przez nas

szczegółów  pejzażu, 
w dzień słoneczny,

w przesianiu św iatła przez liście i gałęzie.

czyć  nie może —  nastawiona, jest iui „m igaw

utrwalenie w uczuciu, było hasłem, p r z e c z u w a - } nowoczesną 
jącem  niejako ten nawał wrażeń, któregx> w y- ji odtwarzania 

' rażeniu niedługo polem  będzie musiała sprostać na portretach 
11 podołać sztuka.

Na jakich „o b jek la ch 11 malarstwa w spółczes­
nego obserw ow ać m ożna najlepiej tę sk łonność

do „m igaw  kow ośei11 odbierania

. 1
Impresjonizm skoń czy ł się bynaj-

wraźcn'- B odaj że najdobitniej 
tego rodzaju, jakie na obecnej 

w ystawie „J ed n oroga 11 w ystaw iają trzej m ala­
rze: E j b i s z, F e d  k o w i c z, H r y ń k o  w1-

nam

. c zy jakko-l wiek ruch i prąd now y w dzk dzi- 
Bits sztuki plastycznej (taksam o jak  w poezji 
lfc< d.) był bezwzgliglnio szczery we w szystkich 
sw oich  przejaw ach, czysty , w olny od naślado- 
w iuetwą rzeczy „m odn ej1', od suggestji silny cli 
indyw idualności a  jeg o  tw órców  na ieduostki

porusza się prędko, zawrotnie, zjawia 
i odkryw a przed na-nii przom ijająeo, choć p ize 

I ważnie jaskrawię. W  [wrównaniu z 
w spółczesnego życia —  zjaw iska życiow  

! w ieka jeszcze z przed ćw ierćw iecza 
w ały niemal sennie, leniwie, usposabiając do] 
szczegółow ej obserw acji i refleksji.

Gdzież to się podziało toraz? Od zjaw isk zo- 
wnębrtznyc-h, fizycznych  zaczynając, a  na

Się poS lu-,
giw ać albo formami naiwm e-prostem i sz tu k i1 . hodzi w  nioin dalsze fazy rozwoju w tej portretów
dawnej (archa-izowanie) czy  też pierw otnej fazie „im presjon izm " now oczesny odtw arza ( w o-iinpresjonistyczny,

tempem ' (prym ityw y) —  albo też szukać tej form y syn- nietylko grę światła i kolorów , nietylko „m ię- > pejzażu na tw arzy*, 
wo ozie - tetycznej i prostej, operującej skrótami, w ia s - '82^  barw y czyste dopiero w oczach widza, ale P ortrety, m alowane prze 
przepiy- noj“, now oj ? now oczesnej. itosam o czyni z kształtami i konturami rzeczy, żej trzech m alarzy, mają j'

albo wreszcie nic portret koloro- 
Uórv nieraz »szukał

T o  dążenie datuje się nie od  dziś. Na zaćtlo- 
„du-^dzie E uropy, gdzie wcześniej niż n nas w ytw o- 

ch ow ych 11 kończąc, w szystko galopuje, mknie, rzył się „n ow oczesn y14 typ życ-ia, psychiki 
przelatuje przed nami. \ : i w rażliw ości estetycznej, oraz jej artystycznej kształtu, jest tu  ca łkow icie  nlvnna zm ienna,.

rzez wym ienionych w y- 
jedną wspólną ceclię :

Jak w pierw szym  bodaj utworze b e lc t ry -} odtw arzają tylko ogólny kontur fizyczn y  
stycznym , osnutym  na m otyw ie zagadnienia}! psych iczny pewnej fizjognom ji i postaci, po- 
plastyczuo-cstetycznego —  Balzaka „A rcy d z ie -1  ch w ycon y  w przelotnym  m om encie, lecz mimo 
ło nieznane11 —  kontur przedm iotów, linja, o d -j to stanow iący jakby  trw ały „szk ie let14 wyrazu 

raniezająca bryłę od „pow ietrza44, kształt od  i w yglądu  danego człow ieka. w '
(D ok. nasi.) St. M.
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Kik ? prajsHt sstsey a naczelnych 

władzach ehrasy państwa

(Telegram własny
W ilito, 5 maja. Z pogranicza litew skiego d o ­

noszą o  m asow ych pogrom ach ludności po 
! strome litewskiej z pow odu akcji przedw ybor­
cze j do sejmu. W e w szystkich m iejscow ościach 
dokąd przybyw ają  obecni posłow ie frakcji pol­
skiej, lub kandydaci ludności polskiej do przy­
szłego sejm u, przyjm ow ani są  przez Polaków' 
entuzjastycznie. W ładze zabraniają odbywajtia 
wieców ' polskich i nasyłają na nie bo jów k i te- 
rorystyczne. WTe w szystkich iwypadkateh p o ­
dobnych policja  odm aw ia interw encji.

Dnia 28 zm. w  m iasteczku Gielwany miał 
się od b yć w iec przedw yborczy polski. W ładzo 
litewskio nnslaly na w iec szaulisów i bandy­
tów, k tórzy w  ilości 50 osób w darli się do sali 
i poczęli bić prelegentów. Kandydata polskiego 
Giżynskiego szaulisi wypędzili z sali. tak, że 
ten musiał schronić się w  posterunku p o licy j­
nym. Tu jednak policjanci litew scy nie przy­
jęli g o  i wypchnęli na dwór. M iejscowy ksiądz 
w yszedł na ulicę i zobaczyw szy G iżynskiego 
zaw ołał: »Trzeba go  zabić, będzie mniej Pola 
k ów «. Na te słow a rzuciła się bojów ka tcrory 
styczna i zaczęła bić pałkami Giżyuskiego. W j

.,N o w e j R e fo r m y 11*,.

szpitalu skonstatow m io na jeg o  ciele 300 siu 
ców .

»Dzień K ow ieński*, który dom agał się su­
row ej kary na w innych, izostał skazany na 
1.500 litów  kary.

Nit FslsKie listy wyborcze b ekresu 
Ksslefisklis

W  okręgu kowieńskim  wystawione zostały 
dwie listy polskie »a» posłów 1IT. Sejmu litew­
skiego. L ista Nr. 12 Centralnego Polskiego 
Kom itetu W yborczeg '}, która zawiera jako 
czołow e nazwiska: T i  która Budzyńskiego
Bolesława Lutyka (posłów  do Ii-g o  Sejmu li­
tew skiego), oraz lista Nr. 21 t. zw . polska li 
sta zjednoczona robotników miejskich i w iej­
skich. Obie listy m ają poparcie Contr. K om i­
tetu Polskiego. O prócz ni eh ogłoszona; została, 
jak  donosi * Biuletyn _ Kowieński* lista Nr. 19 
>- gadzipoiwa« wystawiona dla rozbicia głosów  
polskich pod nazw ą >Po!aoy janow skiego cyr- 
kuhi«. z nazwiskiem Pieiranskasa na. czele.

Uchwalony w czoraj przez Radę ministrów 
projek t ustawy o naczelnych władzach obrony 
państw a składa się z 11 artykułów .

Art. I. określa, że Prezydent RzeczypOspoli- ta fij słowiańskich z Chicago i okolicy .

K . D.

X a je-
te j, jako  najw yższy zwierzchnik sił zbrojny c l i . dnem z zebrań uczestniczyli nawet dwaj do- 
sprawuje nad niemi dow ództw o przez m inistra, sto ju icy  obrządku w schodniego, mianowicie: 
spraw w ojskow ych , w razie w ojny mianuje 1 biskup Bohaezewski z  Filadelfii i biskup T a­

na podstawie po- kacz z N ow ego Jorkuzwalnia naczelnego w od /a
wziętych na wniosek ministra spraw w ojsko­
w ych  uchwal R ady ministrów.

Dnia 23 czerw ca odbędzie się na kongresie 
walne zebranie narodow ości wschodnich, ma- 

Art. II. postanawia, że Prezydent mianuje i ją ce  na celu  lepszo zapoznanie się wzajemnie 
zwalnia nb podstaw ie pow ziętej Ina w niosek i zbliżenie się tychże. Do przem ówienia i śpie- 
Tiłuiistra spraw w ojskow ych  uchw ały R a d y , *wu podczas tego zebrania powołani, gostaną 
ministrów generalnego inspektora w ojsk, s z e fa ( także Polacy.

z jednej stro-ny Amery-karnln Byrd, który rywalizu­
je z Amundsenem, chcąc go uprzedzić w przyby­
ciu do bieguna, przybył już ze swoim samolotem 
na Spitzberg, a z drugiej strony prognozy meteo­
rologiczne zapowiadają na najbliższe dni pogor­
szenie się pogody w północnej Rosji.

sztabu generalnego, szefa administracji armjl, 
narszcinego prokuratora, wojak, szefa  korpusu 
kooitjołorów , oraz dow ódców  okręgów  korpu­
sów , a na wniosek ministra spraw w ojsko­
w ych  i za kontrasygnatą prezesa R ady mini­
strów  i ministra spran- w ojskow ych  nadaje 
pierw szy stopień oficerski, oraz dalsze trzy  a- 
wanse, przenosi oficerów  do rezerwy i pow o­
łuje z rezerw y na oficerów  zaw odow ych, craz 
mianuje w czasie pokoju  d ow ódców  dywizji, 
rów norzędnych  i w yższych .

Art. III. Prezydent oznaczą w  drodze roz­
porządzeń na podstaw ie uchw ały R ady  mini-

szczególną

PAPIERY DO PAKOWANIA
Bernard Ralz, Krakam S u p e r i o r

C X 3 K k i
P o t o c k i e g o  8 T e l e f o n  42 5 6

2399

fttrów obszary i m iejsca, m ające bohaterów  (Lwów;, ulica
w agę dla obrony państwa. . g  oszenw .< po , p1I2esvla nam następujący kom unikat: 
w od  uje dla- ludonsci ograniczenia. , " • ...„u , ‘ p n -.;nnm: w  T

A rt. IV . Od drw ili ogłoszenia m obilizacji' c z a s e  ^ a ' K z Bttstnami \ r.

pnez  ca ły  czas j r j jn y  ręce ruskiego pułk. K ra u sa , m łoda kobieta
czypospo . ej ma P J" °  **• P ’ ‘ . . jA n n a  N.. wraz z tow arzyszącym  je j mężczyzną.
ce  przepisy prawne w * •* ?  ’ i i Krauss skazał obo je  na rozstrzelanie, a w yrok■wniosek R«iuv minisurow w  zn r̂e-s-roi sprn.y, , , , . *’ i • ...liustN .  , * f ’ -wykonał ru sk i- wm iczm ta “Sfltfchrw,- -na •rmcjscN
związanych z bezposrednieu p r o w a d ^  Sąsiadowice a klasztorem  0 0 .  Kar
w ojny. R ozporządzenia takto będą przedłożone 1 1 ..............................................
ciałom  ustaw odaw czym  do ustaw ow ego za la t - . ‘ ‘ J 
•wieim na jedne fil z najbliższych posiedzeń, f 

A rt. Y . d otyczy  pow ołania i składu Rady o-

MUZYKA KOŚCIELNA. W bazylice metropoli­
talnej ua Wawelu na zakończenie nowenny do św. 
Stanisława w piątek, 7 Lin., o godzinie G wieczn- 
rem „Clwuns CaeciHanuc1 p o j batutą ks. prof. 
dra Bcnia-rdino Riz'/,i'ego wykona następujące 
utwory: ,.0 s«Uuta<ris“» .-Tantum ergo** Porosłego, 
..Beata es**, uorezyste ,.Te Deum" Ó. RizzPego.

PRŹF.R REAKTYWOWANIEM RADY MIEJ­
SKIEJ. Wczoraj otrzymał rektor, dr Zoll, jako za­
stępca prawny rozwiązanej Rady m. Krakowa 
!>. zed trybunałem administracyjnym, odpis wyro­
ku najwyższego trybunału admhiistracyjnego, u- 
ltiew'ażiaiającego rozwiązanie Rady miejskiej. Ró­
wnocześnie ministerstwo spraw wewnętrznych 
otrzymało odpis wyroku dla dalszego urzędowania. 
W tych dniach prezydjum miasta Krakowa zwoła 
poufne posiedzenie Rudy miejskiej w sprawie re­
aktywowania Rady miejskiej.

O Z A R Z Ą D  TEATRU MIEJSKIEGO. Otrzymu- 
komunikat: Dotyclieaasowe, wia- 

. . ... w prasie na temat przyszłych
.losów  teatru lntej*kiego w Krakowie, jako pry- 

1918/1D191 watne, były jiicścisle. Sprawa- przyszłego sezonu 
obo-k Czyszek powiatu Sam borskiego popadbtjteat.ru miejskiego dotychczas nie została zdecydo­

waną. Przy wrócenie autonomjj gminnej w Krako­
wie wpłynęło na to, że Rada mkjska będzie mia-

K E O M I E A
K raków , maja.

P olegli na kresach
PnUkic T ow arzystw o Opieki nad grobami

Czarneckiegeo I. 1 8 ) ’ ^ nast« - y  k 
„ _  .  «<lomosei, [joda-wojie

brony państwa, jako organu in icjatyw y i opt 
mfloda.wczego. Regulamin R a dy  ustanaiwia Pre­
zydent.

* Najważniejsze są artykuły V I i ATI. d otyczą ­
c e  kom petencji ministra spraw w ojskow ych 
generalnego inspektora w ojsk.

Art. V I bzrmu Minister spraw w ojskow ych  
kieruje wszystkiem l sprawami wejska, oraz 
pod  zwierzchnią władzą Prezydenta R zeczypo­
spolitej w ydaje rozkazy wszystkim  silom zbroj­
nym  w czaćie pokoju, a w casie w ojn y  tym  si­
łom  zbrojnym , które nie zostały przekazane 
naczelnem u w odzow i.. N om inacje na stanowi­
ska  o-raz zwolnienia nie zastrzeżone Prezyden 
tow i R zeczypospolitej, należą do ministra 
fcpraw wojsikowrtch. 
i Art. VIT. Generalny inspektor w ojska jest 
przewidziany na naczelnego w odza w  czasie 
w ojn y . Podlega on  ministrowi spraw w ojsko­
w ych  i jako jego zastępca w tym zakresie k ie­
ru je opracow aniem  spraw Obrony państwa przy 
p om ocv  podległego mu sztabu generalnego. —  
G e« . inspektor w ojska opinjuje sprawy obsady 
'dow ództw a pułków , oraz spraw y, które określi 
b liżej rozporządzenie Prezydenta R zeczypospo­
litej. Funkcje gen. inspektora ustają z chwilą 
mianowania naczelnego wodza.

A rtyk u ły  V III do X ł dotyczą  postanowień 
przejściow ych  i wprow adzenia w  życie tej u- 
etawy.
t P o w y ższy  porjekt został w czoraj wniesiony  
do Sejmu.

|| Dbajcie o swoje zdrowie! jj
! *  „ S z w a j c a r s k i e  g o r z k i e  z i o ł a ”  J|

( z  m a r k ii  k o g a t )  u s u w a ją  c h o r o b y  
Ż o ł ą d k a ,  k i s z e k ,  o b 3 f r u k c ; e ,  
k a m i e n i e  ż ó ł c i o w e  i t .  p .  I d e a ln y ,  
n a t o r a l n r ,  ła g o d n y  ś r o d e k  p r z e c z y -  
B z c z a ją c y , u ła t w i a j ą c y  f u n k c je  o r g a ­
n ó w  t r a w i e n i a  i d z i a ła ją c y  p r z s -  

c iw k o  n a d m i e r n e j  o t y ł c ś c l .  P o b u d z a ją  a p e t y t  
i  w z m a c n i a ją  o r j -a n iz m . —  P u d e łk o  z ł  1 '6 0 .

S p r z e d a ją  a p te k i  i  d r o g e r je . 2 1 5 6

Hartowna sprzedaż w  Krakowie:

Skłalfr apt®CM< . , Z o r j a “  sH, selasljana 9/lt

Rudni 1 Pslets nu eszechislolcayit, 
km$reńe ent6Hyslycznł)ffl w cniwh
1 Jak donosi ^Dziennik C liicagoski*. papież 
Pius X I zawezwał przełożonych duchow nych 
katolików  obrzącUcu w schodniego d o  zorgani- 
& o jqiz* k or^ i-ac^  Eucharystvcsnym  w 
.Chicago specjalnej sekcji obrządku w schodnie­
g o . W  celu  utwaraenia. tej sekcji odbyło się w  
fceotralnean biurze przedkongTesowem w  Chł- 
jcago jtti k ilka zebrań księży proboszczów  pa-

an też znajduje się ich grób 
Ową kobietą, Anną N., miała b y ć  słuchacz­

ka uniwersytetu krakowskiego, sierota, która, 
jako legjonistka podążyła  z kilku innymi Kra­
kowianami w r. 1918/1919 na obronę krosów 
wschodnich.

M ężyczyzną zaś mial być niejaki W ierzbicki, 
ślusarz kolejow y z Krakowa.

R ozchodzi się o stwierdzenie tożsam ości o- 
sób. Na guoljie tym  ma stanąć pomnik. Chcie­
libyśm y potom nym  zostaw ić pam ięć o  tycli, 
którzy ze słowami na ustach: "N ic lękam sic 
śmierci, bo ją ponoszę za Polskę*, potrafili g i­
nąc dla sprawy ojczystej.

Biskupi polscy przeciw  
nieskrom nym  strojom  aktorek
Z W a r s z  a w y  donoszą:
Uchwałą komitetu biskupiego, wszystkim księ­

żom, tak z prowincji, jak i miejscowym, został 
wzbrooiomy wstęp do wszystkich teatrów warszaw 
t-kicli, nie wyłączając Opery i Teatru Narodowe­
go. Wyjątek stanowi tylko dzień 8 maja. Jako mo­
tyw tego zakazu komitet biskupi podał nieskrom­
ne stroje aktorek.

Straszna zbrodnia zdradzonego 
m  ę i a

Z W arszawy telefonują nam:
Mieszkaniec wsi Żukow ice w pow iecie w oł- 

kowyskim , 25-letn.i Bazyli W erbacz, popełnił 
niezw ykłą zbrodnię. Przed kilku laty żył on 
na wiarę z mieszkanką tejże wsi, Jul,ją Janusz­
kiew icz. G dy % tego stosunku urodziło się 
dzieck o , Januszkiewicz w ystąpiła ze skargą 
do sądu :o alimenta. Sędzia Leszczyński nam ó­
w i! patrę d o  m ałżeństwa, ale ponieważ W er­
bacz staw ał do w ojska, ślub odłożono-. Skoro!

la sposobność w swoim czasie zdecydować o sy-
isA<v»r»Ya".  ̂ r f.-uttru bąclź. n a J u l
we własnym zarządzie gmiiiy. bądź w fot tnie dz-ier 
żawy prywatnej, jak to miało miejsce i'.-'ze! w->j- 
ną. 'L tego fiowodu tymczasowy zurzą,. miasta- 
zaniechał myśli o dzierżawie teatru w obecnej 
obwili tak, że najbliższy sezon 1926—1927 nie 
przyniesie [K)d tym względem żadnej zmiany. De­
cyzja co do osoby dyrektora teatru miejskiego 
dotąd nie zapadła. W dziale administracyjnym te­
atru miejskiego zarząd miasta nie przewiduje 
zmian, kwestja zaś deficytu leży poza sferą dzia­
łalności administracyjnej teatru, a raczej tłuma­
czy się. ogólnym zastojem gospodarczym w pań­
stwie. "Deficyt teatru miejskiego jest zresztą zna­
cznie mniejszy od niedoborów innych teatrów 
miejski, h w kraju. > Mimo to, z powodu ludności 
finałowych gminy, prezydjum miasta w-pólnie 
z dyrekcją teatru miejskiego dążyć będzie do jak 
najdalej jKłsnipiętej oszczędności w wydatkach te­
atralnych.

JUBILEUSZ TOW. BIBLJOTbKI SŁUCHA­
CZÓW PRAWA UNIWERSYTETU JAGIELLOŃ­
SKIEGO. Dnia 10 maja D. r. (poniedziałek) odbę­
dą się w Krakowie uroczystości jubileuszowe 75- 
l&cia istnienia Towarzystwa Ilibljoteki słuchaczów 
prawa uniw. Jagiellońskiego. Dzień ton będzie, w 
Krakowie świętem ogóluo-prawuiozenr nielylko 
młodzieży prawniczej, ale i tych wszystkich, któ­
rzy w zaw odzie prawniczym pracują..

Uro-czystosSi jubileuszowe rozpoczną sir; w d-uiu 
10 maja o godzinie 10 rano mszą świętą w kościele 
św. Anny. 0  godzinie 11 rano odbędzie s!q uro- 
.zyste poświęcenie nowego lokalu przy ulicy tm- 
łębiej 1. 20 przy udziale byłych i obecnych człon­
ków za-rządu. ó  godzinie 12 w poluónie uroczysta 
akademja w a-u-l i uniwersytetu - Jagiellońskiego 
z oficja-hijni udziałem r e p r e z e n ta n tó w  wlad-z, spo­
łeczeństwa, młodzieży aluwle-m-tekiej i t. d. Pod­
czas akadsmji w y s tą p i Towarzystwo „Ohóru aka- 
Ucnucbicgo". Utworzy akademję przcniówienieni 
rclctor uniw. Jag., poeze-m nastąpią przemówienia 

lowarzys-bwa-,. rektora Edmunda Krzy­ku ratora
mudkiego, obecnego prezesa Towarzystwa, Adama

  - .  , . .Grabowskiego, przemów-ienia okolicznościowe ild.
tylko pow rócił z w ojska, spom il przyrządzeniet q godzinie 9 i pól wieczorem odbędzie się ra-ut 
i zaiwa-rl makżeństwio. r Iw salaoh Starego Tea-tru. W części orljastycz-nej

AYkrótCO jednak potem zaczęły  krążyć po- rautu wystąpią: oćkieetra 20 p. P-, Tow. „Chóru 
głoski, że żona jego od Jawna żyje  z sędzią 'akadem ickiego1, artyści teatru imienia Stowackie- 
Łeszcsyiisk-aii. Zaczął ich śledzić i kiedy sędzia i go P- Z. Jaroszewska, oraz p. Socha, utalentowana 
przybył do Żukow ice, podsłuchał jak  żona u
mawiała się z sędzią na schadzkę w pobliskim 
lesic. Gdy sędz-al odjechał, żona ośw iadczyła 
m ężowi, że musi iść do pobliskiej wsi odw iedzić 
krewnych. W  ślad -za nią poszedł W erbacz, 
w ziąw szy przed tem siekierę i ukrył się w  
krzakach lia m iejscu schadzki. W erbacz z ukry­
cia widział w szystko i w pewnym momencie 
w ysk oczy ł z krzaków  i kilkoma uderzeniami 
siekiery odrąbał ob o jgu  g łow y.

Po dokonaniu tego strasznego czynu udał 
się d o  sw ego ojca-, sołtysa pobliskiej wsi i w y ­
znał przed nim zbrodnię- G dy mu nie dano 
wiary, oddał &ię w  ręce poslótun-kojwego. Zabój­
cę osadzono w  więzieniu.
Trudności wyprawy Amuisiisena

Z P e t e r s b u r g a ,  donoszą, żp storo wiec 
„X orge“  mial w niedzielę wyruszyć w dalszą dro­
gę do Yadme, jednakże z powodu silnych wia­
trów musiał podróż odłożyć. Załoga sterowea pra­
gnie rozpocząć podróż możliwie najrychlej, gdyż

piewac-zka p. Steno Link-Dareeka, oraz p. Knia- 
grnin. Po ozijśei actystyc-znej r.au-tu nastąpią tań­
ce. Przygrywać będzie orkiestra 20 p. p.

Zaproszenia na akademję i raut, o-ra-z bilety na 
rau-t. wydaje się codziennie aż do dmia 10 maja od 
godzi-ny 4 —6 w Towarzystwie Biblj-oteki słucha­
czów prawa uniav. JagieJ-I. (ulica G o łę b ia  1. -V  
parter, na lewo). . . , ,

Ponieważ wskutek nieznajomości lub niedokła­
dny oh adresów wiele osób (zwlaszc-zu z b. ^czion- 
ków wla-da To-warzys-twa) może byc pominiętycłi 
przy wysyłaniu zaproszeń, zarząd Towarzystwa 
]no*si uprzejmie o podanie adresów Ju-b bezpośre­
dnie podjęcie zaproszeń- w lókalu Towwzys-twa.

Z KRAKOWSKICH OBCHODÓW TRZECIO­
MAJOWYCH. Staraniem prezydjum kabkowakiej 
ganimy iziradickiej odbyło się 3 bm. w starej syna­
godze urodzyste imbożeró-tiwo, w klórem wzięli 
udział: prezydent gminy izraeiiclciej, dr La-nd-a-u, 
z ozl-orikami Rady wyznaniowej, delegaci stówa- 
rzysizeń (iobroczy-mnych, tudzież licznie zebrana 
publiczność. Modli-twę uroc-zy&tą za Rzeozpos-poli- 
tą, je j paeizydemtai, Senat i Sejm, która głębokie 
wywprift wrażenie, oilanówjl rabin gmkmy, Józe4

Ko-imitzer w ot-oc-zeniu czło-nków rabinatu kra ko w- 
Mkięg-o. Tegosamego dnia odbyło się nabożeństwo 
w św-;ątyni jmstopowej dla młodzieży szkolnej, w 
którem wzięli udział: prezydjum gminy iaraclic-
kiej z członkami Rady wyznaniowej, delegaci 
władz wojskowych i stowarzyszeń, tudzież ucznio 
wie szlkół średnich i powszechnych wraz z na-u 
czycio-la-mi i li-cesuie ze ten a  publicizność. Po odpra 
w i en i u modłów przez stars-zego kantora, p. Tafla 
wygłosił podniosłe kazanie rabin, dr Sehmelkes. 
poniżeni odmówi! modlitwę z-a R-zeozpospolitą i jej 
■prezydenta, a na zakończenie odśpiewał chór świąi 
ty ni „Boże, coś Polskę11.
' ŚWIĘTO KOMINIARZY. W e wtorek, jako w 

dzień uroczystości św. Flo-rjana, kominiarze kra­
kowscy obeh-odzili swoje święto cechowe. Uroczy­
stość rozpoczęła się so-lenne-m nabożeństwem w ko 
ściele św. Florjama. W nabożeństwie wzięli udział: 
przedstawiciel magistratu, dr Kleją, naeaelńik sta 
ży pożarnej Obidowic-z z inspektorem Flaszą, ins­
pektor Kalinowski, cech kominiarzy krakowskich 
z prezesem Kemem i Bergerem na c-zele, nadto 
liczne delegacje kominiarzy z Górnego Śląska. Po 
•nabożeństwie odbyło się na Ko-tłowem walne ze 
bramie cechu kominiarskiego, na którem dokona­
no wyborów do prezydjum.

OTWARCIE PRZYSTANI WIOŚLARSKIEJ. 
W niedzielę o godzinie 14.30 odbjdo się uroczyste 
otwarcie przystani oddzir.łu wioślarskiego „Soko­
la11 krakowskiego. Przed frontem wioślarzy prze 
mówił prezes O. W. 8. K., p. Pusiows-ki, nawiązu­
jąc do obclio-d-u rocraiicy 3 maja. Po pod-nie^ieaiiu 
flagi, .'[łuszczono łod-z-ie na Wisłę. Pierwsza wyru­
szyła wspa-niain „ósemka11 z najlepszymi wiośla­
rzami, z Karwatem na c-zele. Dwa statki: „Gnie­
zno11 i „Światowid11, nie mogły pomieścić lloczą- 
cej się tlumnio publiczności. Oba statki o-lbyły ja 
zdę do Bielan i z powrotem.

ROZSTRZYGNIĘCIE KONk u k m j  RZEŹBIAR­
SKIEGO. Na konkursie, rozpisanym przez amery­
kańską firmę „Ulen et Company11 na modele do 
rzeźb dekoracyjnych -dla hali targowej w Fi-itrko- 
wie, który omegdaj został rozstrzygnięty, otrzy­
ma! pierwszą nagrodę Jan Raszka w Krakowie, 
drugą i trzecią nagrodę otrzymali w równych czę­
ściach Lubelski M. w Poznaniu i W. Malinowski 
w Warszawie.

POtBóR REKRUTA W KRAKOWIE. Dnia 4 go 
bm. rozpoczął się ogólny pobór wojskowy z mia­

ła Krakowa w budynku miejskim przy placu Ja­
błonowskich 1. 17. W pierwszym dniu stawało 60 
poborowych na 101 obowiązanych do stawiennic­
twa. W obec tak małego procentu stających, ma­
gistrat. przypomina, że nie stający w przepisanym 
terminie pod-legają ukara-niu do 500 złotych, wzglę 
dnie do 6 tygodni kary aresztu i dlatego wzywa 
[wpisowych, aby we wyznaczonych im terminach 
stawili się do przeglądu. Przegląd rozpoczyna się 
codziennie punktualnie o godzinie 8 rano. —  Ze 
60 popisowych, którzy stawili się w pierwszym 
dniu, otrzymało: 25 [tópbo-wych kategonję A ; 28 
p-O-pi,-owych kategorię B; 3 popisowych kategorię 
D; 1 popasowy kategorię B, a 3 popisowych wy­
słano na zbadanie do okręgowego szpitala.

EGZAM1NA DOJRZAŁOŚCI. Piśiuien-ne egza­
minu. dojrzałości rozpoczną się w krakowskim 
okręgu szkolnym wc wszystkich gimnazjach ró 
w-nocz-eściie 10 maja. Początek egzaminów us-tnycb 
przypadnie, jak następuje':

G i m n a /. j a p a- a s t w o w e: Biała 26 ma­
ja, Bochnia 26 maja, Brzesko 27 maja, Chrzanów
l i i  i  )ą l> iejx  2 0  m a K  G o r l i c o  2 2  c z e r w c a ,

sio 20 maja, Kraków I, II. 111, IA’, V, VI, Ml, Vlll. 
IX i X 26 maja, Mielce 7 czerwca, Myślenice 
1 czerwca, Nowy Sącz I i II S czerwca, Nowy Targ 
15 czerwca. Tarnów I 15 czerwcu, II 8 czerwca. 
111 20 maja-, Wadowice 23 czerwca, W ieliczka 31 
maja. źak-o-panc 9 czerwca, Żywiec 26 maja.

G i m n a z j a  p r y w a t n e :  Jasio 1 czerwca,
Kraków, im. Kr. Jadwigi 7 czerwca, im. E. Platę 
równy 7 czerwca, im. St. Jaworskiego 4 czerwca, 
imie-nia Heleny Kaplińafciej 7 c/zeiwca, księży 
Misjo-narzy 14 czerwca, księży Pijarów 4 ezerw- 
e-a, księży Salezjanów 21 maja, SS. Urszulanek 
7 ćzerwea, koed. żyd. 2 czerwca, Nowy Sącz: żeń- 
.'-kie 10 czerwca, SS. Niepokalanek 2 czerwca, 
Oświęcim koed. im. Sf. Ko-n-arskieg-o 1 czerwca, 
'1'ainuów SS. U-rszulauek 10 czerwca, im. El. Orzesz 
kowej 1 czerwca, Z-bjr|litows.ka Góra żeńskie 8-go 
czerwca.

Przewód n i cl w o w gimnazjach krakowskich ob­
jęli przeważnie profesorowie uniwersytetu Jagiol-
loń-sikiego.

ŚLADE-M ROBINSONA. Dzisiejsza kronika za­
notowała dwa wypadki wydalenia się chłopców 
z d-jimi rodzicielskiego. 1 tak wydalili sio: Tade- 
us-z Kot, 11 lat liczący, zamieszkały przy ulicy 
Mazowieckiej 1. 28. ora-z Tadeusz Pietruszka, lat 
12 liczący, zamies-zikaly przy ulicy Towarowej 3. 
Wydali się oni w dniu 4 bm. i dotychczas nie po­
wrócili.

TEATRY-KINA-KONCERTY
Jv Dnia 5 maja 9

i i i g ę j j d j g y  -mm
Teatr miejski 

a. jlaeackiejo
Pocifł. O Q« 
7'00 wltczftr
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m F R i n i A
Kc-niedja W. Fcrzyihskiego

KIJSA

fZ3NSACJA W NAJLEPSZYM STYLU

WANDA
Eerlrudy 5

Począł, przedst. 
o g. !>lei ^ i 9-N'.j 
w niedz. od 3-e! •

salon ow o-erotyczny >v fi-mia 
aktach. —  Film ten jest prawdziwym  
klejnotem  ekranu. —  Treść, w ystaw a, 
gra i je ż y  ser ja stanow ią piękny harmo­
nijną całość. —  Ponadto farsa w 2 akt.

PEGGY JAKO MASZYNISTA

Począł, przeds! 
o godz. 5, 7  i 9 
w  niedz. o p. 3

PAT SPATACK9N
JAKO„POGR0MCy®IlKOr

8 aktów sralenie wesołych przy­
gód. —  Szczyt komizmu. Śmiech 
na ccłe gardło. Jedyny, nieporó­
wnany, najzabawniejszy program.

REDUTA ul. Lubicz 
olok Owor

L E W  W E N E C J I
Potężne arcydzieło historyczno sen sa ev ‘ne. Program  
po raz pierw szy w Krakowie. Nad program  w >stąpi 
18 letni siłacz W arszaw y, M ieczysław  Okręt z całkiem  
n ow ym  program em  n «  specjalnej estradzie „R eduty”

- ł« j o . t n t n f  p r o g r a m  o  g .

eduty* mm

m l

Z KLUBU SPOŁECZNEGO. We czwartek, dnia 
(i bm.. O god-ziuie 8 wieczorem, odbędzie się w lo­
kalu Klubu społecznego odczyt ]x>d tytułem: „Ato 
my w świetle najnowszych badan , który wygłosi 
d-r Karolina Binoe-rówma,. Wstęp dla członków i dla 
wjuro-w a-dronyc-li guści.

W KRAKOWSKIEM TOW. TECHNICZNEM 
przy ulicy SHasz&wsikiego 28, II. piętro odbędzie 
się we czwartek, 6 bm., o godzinie 7 wiec-zorein 
zebrosnie, na którem wygłosi p. a-rch. St-ryjcńs-ki 
Tadeusz odczyt na temat: „O um-ieszczeniu 
zetim Narodowego na \Vawdu“ . Gościo 
daiaiw.

„ Pramień''
Podwale 6

O lb rzym i w e s o ły  p r o g r a m  m a j o w y

nimlE iL O K
Ó S M Y  C U D  Ś W I A T A . —  J O \ TE S  K O X  E S

arcyzabaw na koniedJa w  6 aktach w  główne* 
roli słyn n y  kom ik B  U  S  T  E  H  k i c l A r O N

X n j w e s e l s z y  H ln t ś w i a t a  ! A r c y d z ie ło  
s z a m p a ń s k i e g o  h u m o r u ! P »ojw H panlttF  
szu  p e r li i* a m e r v k . t w ó r c z o ś c i  M m  o w e j

OIOTKA KAROLA
W ielka gensacy'na arcybom ba kom edjowa.
10 aklów  ivesolokc» hum oru i Śmiechu. Z geiijalnem  
Smiecliolm-órcą C lia p lln o o a . —  Lekkom yślna m iłość. 
.Najweselsza ciołka świata. —  K obiela k tóia  nie 
iest kohielą. —  20 milionów dolarów na num er 13.
W alka o spadek. —  Słońce.1 P ogod a ! Zapom nienie !
Śm iech! Zam ysły  m ałżeńskie starego Iowelasa  
Z W I Ę K S Z O N A  K O N C E R T O W A  O R K I E S T R A -

S Z T U K A ® św .Jan a 4 SZTUKA

Mu- 
miłe wi-

Starowlśina 21
1’ocz.tlck przed, 
w dnio powsz.
og-4V.07V.i9

Soles jako źródło zdrowia
Zakład zdrojowy w Solcu wydał piękną, ilustro­

waną broszurkę z opisem najważniejszych szcze­
gółów, odnoszących się do położenia, warunków 
lec-zmwzyćh, klimatycznych i kosztów utrzymania 
w tern unoozem letnisku. Solec, położony w mało 
wniczej dd-inie Wisły, w starostwie stopnickiem, 
województwa kieleckiego, za pasmem gór wyso­
kich, porosłych lasem,°które go chronią od zim­
nych wiatrów z północy, po-siad-a wszelkie udo­
godnienia, jakich letnik może oc-zekiwać od — na 
euro-pejsktm poziomie postawionego — uzdrowi­
ska. Wszystko to jodinak jest -na drugim planie, 
wobec znakomitych własności leczniczych solec- 
kic4i kąpieli mułowych i mmeralnych. W oda w Sol 
cu, z uwagi na zawarte w niej ilości sianko wodoru 
i siarków alkalicznych, jest napilnicjszą ze zna­
nych wód siarczanydh i zajmuje jedno z pierw­
szych miejsc pomiędzy najsilniejszemi wodami 
słomami jo-do-bromoiwcmi, stojąc na równi z wo­
dami Akw-izgiraeu, Pia-t-igorska, Buska, i Treiic-zy- 
na. A  jeżeli idodaó, -że koszta utrzymania są na­
der umiarkowane, czegóż więcej może pragnąć ku- 
ra-cjjuB®, szukający zdrowia-, słońca i powietrza?.

Stradom 15
?aen*jr od 5,T [ S 
w nitdz.o godz. 3

i i S Z W i U L E K l !
I g a l g a n i a r z ';
Dram at w  10 aktach x  f.ycia żydow skiego  
G łów ną roJę odtw arza n iezrów nan y i ubóstw iany

Jackie Coogan
I  ll!l!ll!l]l!lili:ill 

JuMteuszowy fH m  H A R R YRV P E E L A  ||

flO C fll

I

m m ,  atflDCA
Z MONTE DIAOOLO
VI aktóM’, 2 serje —  całość w  jedn^-m 
program ie. —  Ponadto n a  specjalnej 
eftlradze w ystąpi człowiek o  fenom e­
nalnej sile, 18-sto letni m łodzieniec

MIECZYSŁAW OKRĘT

Z TEATRU IMIENIA JUL. SŁOWACKIEGO.
W y sta w ien ie  „Świętej Joanny11 Słiawa stało się 
wie-l-kic-m arty'stycizuem wydarzeniem Krakowa, bą 
dące-m przedmiotem powszechnych rozmów. FublD 
oznowć, gromadząca, się tłumnie, słucha w napięr 
c-iu ciełk-awego i dającego do m yślenia  utworu. — 
Wskutek sprecyzowania aparatu technicznego 
i nielicznych skrótów, jakie się jeszcze dało prze­
prowadzić, przedstawienie trwa już obecnie nieco 
ponad 4 godziny-. Din- wygody publiczności posta­
nowiono jednak termin rozpoczynania przede ta- 
wień przyspieszyć o pół god-ziny, tak, że, rozpo­
czynając od. wczoraj, .„święta Joanna11 wyjątko­
wo zaczynać się będzie o godzinie 7 wieczorem.



NOWA REFORMA 3

| wesołości. W ki 2 śmieje s-ię prawie przez ?zv. choć 
łzy te nie powstają, ze śmiechu. Reżyserja przed­

n ia , gra tego maka-artysty zdumiewa, wyrazisto­
ś c ią  i dojrzałością artystyczną. U bardzo obszernej 
Śategorji widzów powodzenie filmu zapewnione.
| Takąsamą pewność powodzenia ma film „Ciot­
ka Karola". Dwadzieścia, a bodaj trzydzieści lat 

jtemu, bawiono sic do rozpuku tą farsą na deskach 
; scenicznych, gdr/.ie tylko teatr stał —  a dzisiaj wi­
dać, że naprawdę zabawna jest ona dopiero na 

* ekranie. Tu dopiero można wszystkie komizmy 
'sytuacyjne tej farsy uwydatnić i wszystkie weso­
łe nieprawdopodobieństwa uprawdopodobnić. Ra 

i widowni podczas wyświetlania „Ciotki Karola 
.wybuchy śmiechu padają salwami, jak. na para­
d z ie . a gęsto, jak podczas ognia huraganowego, 
i „Pat i Patacho«i, pogromcy w ilków 1 —  jako 
myśliwi na ekranie, równie niezawodni w rozwe-

. . .  , Iseleniu wid ze.. Dwójka tych artystów należy do
Niepospolity ten utwór pozostaje na repertuarze ; - ,: ne4r0 grona europejskich komików

« w r » W «  *>i w * * .  , .. ,  “ VT  k,” ? y  mós ,  M M  ,  m m tfM .m u c h  tn u o o y c h H m o ii  ;h , W  •>

S T A R Y  T E A T R
We *ro«lę tinin 5 maja b. r. o godz. S-mej wieczór.

w y s t ą p i ą  p o  r a z  D R O G I  1 O S T A T N I

SŁYNNI ARTYŚCI:

m m  s e l i m

i Dr RALF BENATZKY
Z U P E Ł N I E  N O W Y  F R O G H A M

bilet; w cenie od *» i - »  "U i»* d"  nabycia 
H J. Ł ti>oh l«go, S ln w k ow sU a  o.

W niedziele, po południu po 
akie się po raz ostatn 
Bitwa )X)d Waterloo".

XI ceuacn z.uzoujui :vvtVórcarai śmiechu. W tym filmie weso-
«akze się po raz ostafm wyborna satyra f u m o w a ^ k n m j ^  ^  ^  ^

OSTATNI WIECZÓR JOSMY SELIM I D R A  [ jowo-dobroduszna, z pewną przymieszką bezko- 
RALF BENATZIŃIEGO odbądzie sią dzisiaj, to jest |stjumowości i pikanterii. „Śmiech na cale gardło11 
rvc środę, 5 bm.. w Starym Teatrze. Jof ma ^(,'Ń y nie jest tu też przesadą. Obok tego niektóre zdję-

natury wcale piękne.

Z krafu
DO WYJAZDU NA

Łnakomita. pieśniarka, która zachwycała pu >1 oz- j ^  z 
tiorść krakowską na swoim wieczorze niedzielnym ..
mioizrównanym wdziękiem i ekspresja, zachwycać  ___
będzie znowu dzisiaj na jelynniejszemi piosenkami 
fitylowemi i wspdczesnemi. Program dzisiejszego 
wieczoru jest zupełnie nowy i obejmuje najcelniej- .
eze utwory świetnego kompozytowa dra Ralf Be-l P ;^ ^ p ^ Ty  ULGOWE . . , .,  t-.L.-prrf, jSTUDJA itrowlcrstwo wyznan rehpi.im eh i o*wie

r, a t nc-TA -w ł cenią publicznego ogłasza, że prośby w sprawie 
„SZCZĘŚCIE FRANIA ‘ PO RAZ OSTATNI za^wTa-dczeń na ulgowe paszporty zagraniczne w 

W „BAGATELI''. Dzisiaj, we środę, o bm zey ceju wyjazdu na studiu, zjazdy i badania nauka- 
upól Zrzeszenia artystów, odegra po raz ostatni - . . .  .
komedję Perzy
rej wznowienie JV„ ‘ «*  y “ " " ‘ “ ldać należy na kilka tygodni pi
przez_puWKznOHC_krafc<w*ką. \\ głównych rolach Q spraw nie bą

«m ia  ar^siow . ouegra po ™  ye i adysłycane naieży skłap ,,ć Av minfeterstwie
erzuiskiego: .bzczęscie ‘<tnia , 1* oświecenia. Podania, poparte dokumentami, skla-

■uenie przyjęte zora ło  tak z y c z W  j J a , ^  ^  ( ‘0(M T terminem wy.

]>p.: Beniowski, Treeżczyńska, Porębska, Samów- 
fki.

,,HABIMA“  W KRAKOWIE. We czwartek, unia 
6 bm., teatr hebrajski B abim i" daje w krakow­
skiej „Bagateli" pierwsze przedstawienie, na któ­
re wybrano z.naną sztukę Anskiego: „Dybnk“ , któ 
o-ej -wykonanie przez ,.llabim“  warszawscy recen­
zenci podnosili z najwyższem uznaniem. Gały ze- 
ftpół składa się z pierwszorzędnych artystów, świe­
tnie zgranych, poziom artystyczny „Halijir jest 
wysoki. Wśród publiczności krakowskiej silne za­
interesowanie wyraża się w żywym pokupie na bi­
lety, których na pierwsze przedstawienie niewiel­
ka już tylko pozostała ilość.

KONCERT WL. MARKIEWICZÓWNEJ. pia­
nistki, odbędzie się dzisiaj, wc środę. 5 bm., w 
sali Towarzystwa- ubezpieczeń, ulica Basztowa 8. 
W programie: Fr. Bach, „Renesans", Liszt™Szy- 
DOCJiowski, Scriabina. Pozostałe bilety w księgarni 
p. Krzyżanowskiego. ~

dą uwzględniane. Jednocześnie ministerstwo za­
wiadamia, że od roku szkolnego 1926— 1927 stu­
denci, obywatele polscy, studjujący w uczelniacii 
zagranicznych, będą m ogił' uzyskać od minrstor- 
sitwa oświecenia paszporty ulgowe.

WYCIECZKA DZIENNIKARSKA DO RUMU- 
NJI. Wczoraj' wieczorem odjechała z Warszawy 
do Bukaresztu cześć dziennikarzy warszawskich 
i pmwinejonalnydi, udających się pod przewodnie 
twem dra T. Grabowskiego, naczelnika wydziału 
pra-owego ministerstwa spraw zagranicznych, na 
konferencję prasową jmlsko-rumuńska.

PODANIA O NOMINACJE NA PODPORUCZ­
NIKÓW'1 REZERWY. Powiatowe komendy uzu­
pełnień otrzymały zarządzenie ^prolongowania 

i przyjmowania, podań byłych wojskowych o prze­
mianowania na podporuczników rezerwy W. P. do 
dnia 1 c-zerwcn b. r.

cza. Zmarły liczył 47 lat. Osieroci! żonę i kilkoro 
nieletnich dzieci.

STRAJK LEKARZY KASY CHORYCH. Z Lo-
dzi donoszą, że wy bud ii tam strajły lekarzy Ka*y 
chorych, którym zarząd Kasy zalega z wypłace­
niem poborów. Równocześnie z Ka.-y chorych w 
Kutnie wystąpili wszyscy lekarze, wolno prakty­
kujący.

UJĘCIE WIELKIEGO DEFRAUDANTA Z 
CZORTKOWA. Na doniesienie władz ]K)lskicli, 
aresztowano w Czerniowcach niejakiego Izraela 
B ergw na, kupca, pochodzącego z Ozortkowa, 
gdzie sprzeniewierzył 40 tysięcy dolarów na szko­
dę szeregu kupców, poezem u-ciekł do Rtmninji, 
przekroczywszy granicę potajemnie. Bergman zo­
stał oddany sądowi chemio wieckiemu, jednak 
wkrótce wypuszczono go na wolną stopę po złoże­
niu wysokiej kaucji. '  “ ;

świata
ZGON KS. NAPOLEONA BONAPARTEGO.

Dnia 3 nv.j% zmarł w Brukseli książę Napoleon 
Wiktor Bonaparte, przeżywszy lat 63. Urodził się 
on 18 lipca 1862 roku w- Paryżu, jako syn księcia 
Napelona Józefa, najmłodszego syna H je roni ma 
Bonapcrtego.

Książę Napoleon był głową tej g-ałęzi roou Bo 
napmrtych, którzy rościli sobie prawa do tr- nu 

francuskiego. Dla-tego też był mu zakazany pobyt
' \vp Fu^.ncii. K sijł,v.P \T:łnó]on Wilćwe Francji. Książę Nupeiou Wiktor mieszkał w 
Brukseli aa zanik u Rouchenne, albo w Anglji. — 
Ożenił się on z księżniczką Klementyną, najmlod. 
S7.ą córką nieżyjącego już króla belgijskiego. Leo 
połda II. Z małżeństwa tego przyszli n.i świat: 
.księżniczka Klotyilda, urodzona w roku 1912 i ks. 
Ludwik, o dwa lata od swc-j sio.st.rv młodszy.

PAMIĘTNIKI WOJENNE DRA BENESZA. 
Dr Benesz wyda jeszcze w ciągu tego roku dwuto­
mowe pani ii-tniki z czasu wojny. Pamiętniki te bę­
dą zawierały ważne dokumenty. Pojawią się one 
równocześnie w języku czeskim, niemieckim i an- 
gielskim.

Premier S M s K i  ©ręczył prezydentowi Rzeczypo­
spolitej dymisje coiego in&inelo

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszawa, 5 m aja. Rada ministrów, która cbow skiego na stanowisku ministra skarbu. —■ 

•zebrała się o god-z. 12, powzięła uchwałę d y - 1 Cztery stronnictwa, w chodzące obecnie w skład 
misji ca łego  gabinetu. P . Skrzyński dym isję ' w iększości rządow ej, obstają przy tej kandyda- 
tę złożył bezpośrednio potem  do rąk Prezyden- \ turee, dlatego, iż układy, jak ie p. Zdziechow - 
ta R zeczypospolitej. W yzn aczone na godz. 4 '  ski oddawna prowadzi o pozyskanie d la P oh k i
popoł. posiedzenie Sejm u zostało w obec tego 
odm olane.

W  kolach sejm ow ych  krąży pogłoska, jak o­
by było możliwem, iż P rezydent R zeczypospoli­
tej i tym razem nie przyjm ie dym isji rządu, 
lecz poleci przedstawić sobie^ gotow ą  listę no­
w ego rządu, aby zapewnić ciąg łość  urzędow a­
nia. Pogłoska ta nie znajduje atoli w iary. —  
Przypuszczają natomiast, że tym  razem przesi­
lenie będzie miało przebieg normalny.

Jak dotychczas, tak i nadal, klubem , k tó ty  
ma największe w idoki w yznaczenia z pośród 
siebie premjera, są P iastow ey. Poniew aż jednak 
kwestja osoby nie jest jeszcze w ciąż ustalona

kapitału zagranicznego mają być  tego rodzaju, 
że są związane z jego osobą. Z tych pow odów  
stronnictwa rządow e nie zgadzają się na zmianę 
na stanowisku ministra skarbu. Rozszerzenie 
koalicji w tym  sensie, aby pozyskać dla niej 
PPS i W yzw olenie, zdaje się być przynajm niej 
na razie zgoła nieaktualne.

OMćczenie premiera bodic 
dziennikarzy

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszawa, 5 maja. O godz. 1.5 zakońC iyłó

przeciwnie ze strony kierow ników  tego klubu! S S posiedzenie R ady ministrów. Prern. Skrzyń- 
zapewniają, że ani pos. W itos, ani marszałek |ski przyjął bezpośrednio potem przedstawicieli 
Rataj udziału w tworzeniu rządu nie p rzy jm ą ,1 Pra^)T. którym  ośw iadczył, co  następuje: Jadę
przeto wznowiono k on cepcję  powierzenia misji Prezydenta R zeczypospolitej, aby podać się 

- • (d o  dym isji. Rząd koalicji byl rządem pokoju
spolecznegp.. Podaję się dziś z rządem do dy-:

p. Skrzyńskiemu.
Przez załatwienie prowizorium  budżetow ego

iprawy sądowo
o  z a m a c h ” ™  m ę ż a .

K raków , 3 maja.
W czoraj w sądzie okręgow ym  karnym przed 

trybunałem przysięgłych, stanęła niejaka Ma- 
rja Czernekowa, Jat 38 licząca, oskarżona- o 
zbrodnię usilowauego morderstwa. Sprawa we­
dle aktu oskarżenia przedstawia się następu­
jąco :

Czernekowa od kilku lat nie żyła  ze swoim 
mężem i zamieszkała z niejakim Nawrockim  w 
Czyżynacli. Mąż je j, Bolesław Czernek, prze­
byw ał przez rok w  zakładzie dla um ysłow o

i przez wycofanie dotychczasow ego projektu u 
stawy o najw yższych władzach obrony pań­
stwa, p. Skrzyński w yrów nał różnice, jakie go 
dzieliły z lewicą i kandydatura jego  przypusz­
czalnie nie napotkałaby na znaczniejsze trud­
ności. Dziś przed południem  o godz. 11 odbyła 
się dłuższa konferencja w  głów nym  kuloarze 
sejmowym m iędzy pos. W itosem , drem Mar­
kiem i pns- Barłickim i druga konferencja mię­
dzy pos. Dębskim a pos. Niedziałkowskim.

R E P E R T U A R Y : 
T E A T R  IM. SŁOW ACKIEG O

Czwartek. 6 b. m.: .„-Ś\v. Joanna". 
Piątek. 7 b. m.: „Św. Joanna".
Sobota, 8 b. m.: „Święta Joanna".

B r E dw ard E h reap rels
orfynu-je w chorobach ’ ’ ' ' "

od t
w  K r y n i c y ,  w i l l a  „ K o n i a m i w k a " . 1

sza listę awansów w wojsku, która miała się uka 
zaó jeszcze na Boże Narodzenie, ałe wówczas 
wstrzymaną zo-stala ze względów oszczędnościo­
wych.

Lista nie zawiera awansów generalskich, a obej­
muje tylko kilkaset nazwisk oficerów w randze 
od porucznika do pułkownika, którzy posunięci 
zoćtałi o 1 stopień.

Stopień pułkownika otrzymało ogółem 30 pod- 
. . .  -  pułkowników, podpułkownika- 86 majorów, majo-

od dnia I5*n)aja ' '^woętrznych ra> 265 kapitanów,* kapitana kilkuset iHKueaił-
e( | lftw . Awansowali przeważnie oficerowie liujowi,

_______     • w niewielkim zreszln, stosunku do ogólnej liczby
K R Y N I C Y  w r ły n “ l® i « !i z w .y- rcz3o'nkó\" horl>'ls'U oficerskiego. Równocześnio

AWANS 3-MAJ OWY W WOJSKU. Dziennik'.chor jtch w Kobierzynie i został w ypuszczony 
personalny nńnLstorstwa spraw wojskowych ogła-!«) g-rudnia 1923. W  dwu. dni potem Czc-mok

K le o d  1 -g o  m a ja

D r Ju S ja n  ^ ro n s o n

2S s a li  k o a ic e rto w e ;
KONCERT SYMFONICZNY 

Z OKAZJI W ALNEGO ZJAZDU ZAWODOWEGO 
ZWIĄZKU MUZYKÓW POLSKICH.

Kraków, 1 maja.
Be e th o v en owsk a „E roića" była wielokrotnie 

umiej łub więcej szczęśliwie w ostatnich latach w 
Krakowie wykonywana, cnegdaj zasiedli do niej 
jm-zy pulpitach członkowie orkiestr: krakowskiej, 
wa-i-rzawskiej. iioznańskiej, lwowskiej i łódzkiej 
i ]>o<l dyrekcją p. Adolfa Górzyńskiego zaprezen­
towali ją gorzej, niż to dawniej bywało.

Nieczystości intonacyjne czyściejsze, tempa raz 
po raz niewłaściwe, zbyt rozwlekle, zwłaszcza- w 
części drugiej i -ostatniej, koncepcja dzieła zaró­
wno w ogólnem ujęciu, jak i szczegółach, słabiut­
ko zaznaczona, kontrasty dynamiczne mało wyzy­
skane, co krok anemjn w wyrazie i brak zwarto­
ści.

Szczęśliwszą rękę miał gość warszawski, p. Ta­
deusz Mazurkiewicz, który się nam tak korzystnie 
przedstawił na swoim niedawnym występie dyry­
genckim, a obecnie utrwalił przekonanie o swoich 
wysokic-h kwalifikacjach kapełuiictrz-owskieh w 
prowadzeniu trzech następnych punktów progra­
mu. „Smutna opowieść" Karłowicza, „Śmierć 
i Wyzwolenie" R. Straussa i wstęp do 3 aktu „W al 

porywająca jazda Wotanowych dzieci pod- 
«kbniym szlakiem, ukazały ten sam zespól w od- 
sweimcm zgoła świetle, co jest niewątpliwą zasłu­
gą ich utalentowanego kierownika, który umiał 
wydobyć ze swej orkiestry moc barwy dźwięko­
wej, finezji rytmicznej i dynamicznej, oraz subtel 
ności, bą.iź rozmachu w ekspresji, siinej ; jn-zeko- 
uy  wujące i.

Zaraz też po pierwszem dziele nawiązał się moc­
ny kontakt między estradą a audyt-erjum, które 
owacyjnym oklaskiem pod adresem dyrygenta 
Ł jego drużyny dawało wyraz swemu uznaniu 
i preekoiianiiti, że zostało zrekompensowane za 
przejściowe niedwmagiwia w pierwszej części kon­
certu. Ju!. Ś<v.

l  ewirteeK po kinach krakowskich
(Kino Nowości: „Szmulek gałgauiarz". — Kino 
Sztuka: „Ciotka Karola". —  Kino U ci ech a a „Pat 

i Patachon, pogro-mcy wilków"), 
j „Szmulek ga-łgauiai-z" to film ze słynnym Ja­
ckiem Uoogan‘eai. Prawie dramat o mnóstwie mo- 
m «itów  wesołych —  rzewnym humorem, z gat-un 
Łn, do którego nae przyzwyczaił na ekranie Char-

'[p rz y b y ł do swej żony i przy niej zamieszkał. 
Pew nego dnia Czernek r?no golił się brzytwą, 
którą następnie schow ał do szuflady. W  mię­
dzyczasie przyszli do CzernektV,v goście z oka­
zji czego  posiano po wódkę. W  tym czasie 
Czernekow a otwarła szufladę, w której leżała 
brzytw a, zabrała ją  i po chwili podeszła z tylu 
d-o męża i ze słowam i: »Mężu, jak ja  cię ko- 
c!iam<-, poderżnęła- mtt gardło. Zbroczonego 
krwią Czernoka przewieziono do kliniki ciii- 
rurgicznecf, gdzio zdołano g o  utrzym ać przy 
życiu.

Oskarżona Ozernekown. przesłuchana na po-ogloszono także 54 awansów w marynarce wojen­
nej.

ODZNACZENIE K. MAKUSZYŃSKIEGO. Lite­
rat Kornel Makuszyński otrzymał od rządu fian- 
eu.-kiego odznakę kawalera Legji honorowej.

W ZR O ST K O SZTÓ W  U TR ZYM A N IA . Z tVar- 
izawy donoszą: Wedlu# urzędowych obliczeń, ko­
szta utrzymania wzrosły w kwio-tmu w porówna­
niu z końcem marca z górą o 4 procent. Środki 
żywności wzrosły w cenie o 6 procent, wydatki 
mieszkaniowe o 13 i nół procent.

ZW YŻKA CEN ARTYKUŁÓW ŻYWNOŚCIO­
WYCH. Jaik z Warszawy donoszą, dzień wczoraj­
szy rozpoczął się podwyżką cen szeregu Artyku­
łów żywnościowych. Piekarze podnieśli cenę ba- 
k;!; L °  llil o groszy w sprzed-a.ży detajlioznej. Wę- 
d.niiarze iiod-niośli ceny prawie wszys-t-kic-li wyro- 
i>ó\v średnio o 6 procent.

KRAJOW Y ZJAZD DOZORCÓW DOMOWYCH
rozpoczął w Warszawie trzydniowe ob.ady jn-zv 
u.J.ziale 53 delegatów z całej Polski, reprezentują’ , 
tych z górą 26 tysięcy członków. W sprawozda­
niu z działalności zarządu głównego podniensiono, 
iu jedną z najaktualniejszych spraw, której zja-zd 
musi poświięcić uwagę, jest sprawa ekstnisyj do­
zorców. W okresie sprawozdawczym zarząd Związ­
ku zanotował 307 ek-unisyj w różnych miastach 
Polski. Referaty, wygłaszane następnie, domaga 
ly się ustawy o wstrzymani;i ok-misyj dozorców 
i przedłużenia terminu wymawiania pracy z 3 na 
6 miesięcy. — W drugim dniu obrad na wiecu do­
zorców przy udzia-Ie około 3.000 o-ób, powzięto 
rezolucję, potępiającą projekt ustawy, skracającej 
wypowiedzenie pracy z 3 do 1 miesiącu.

POWSZECHNY ZJAZD EWANGELIKÓW W 
RZECZYPOSPOLITEJ zwołano do Wilna na dni 
18 do 20 maja. Zjazd obejmuje kościół reformowa­
ny, augsburski, unijny i ewangelicki reformowa­
ny w b. W. Ks. Lit owsikiem. Ze zjazdem połączony 
będzie pokaz zabytków ze zbiorów synodu ewang.- 
reformowa-neco w )Yiinie.

JUBILEUSZ ARTYSTYCZNY. Dnia 12 maja 
b. r. olbęteie się w Teatrze Wielkim w Poznaniu 
jubileusz 33-letniej pracy artystycznej Alojzego 
Dworzac-zka, kapelmistrza opery jioznańskiej. Na 
przedstawienie jnbOeu&zowe daną będzie po raz 
pierwszy „Żywiła", opera w 3 aktach, osnuta na 
tle opowieści Adama Miekiewie-za., s-komponowama 
przez jubilata. W odtworzeniu par tyj solowych 
DKwą udział najwybitmlejsze siły artystyczne ze- 
społu opery poznańskiej.

SPRAWA t e a t r ó w  LWOWSKICH. Ze Lwo­
wa donoszą: Na ostatniem posiedzeniu magistratu 
s-pizec-iwicmo się wjrdzierża\vieniu teatrów miej 
skich we Lwowie i uchwalono zaproponować Ra­
dzie miejskiej zaniknięcie Teatru Nowości" i pro­
w adzenie w Teatrze Wielkim wszystkich trzech 
działów.

TRAGICZNA ŚMIERĆ FUNKCJONARJUSZA 
KOLEJOWEGO. Manipulant kolejowy ze Stanisła­
wowa, Jan Olnuiowiez, prowadzący pociąg z Cho- 
dorowa do Lwowa, poniósł tragiczną śmierć na
stacji Bobrka— Chlebcmice. Mianowicie miano . . .
zważyć wóz meblowy- i w tym celu windowano zac.ii- ÓKm W raciynSki zaprzeczył, jak oby  w o- 
go  na wagę. Niestety, wóz zawadził o profil mier- .góle należał do  organizacji. Osk. G orczyński 

Z ’ , z  ,T  ł'Kranie Char, * icjr J 2€^ ,  jej gó£ ą c^ ś ć , ta zaś, spadając, M . ‘ przyznaje, że posiadał p lany fortów  warszaw -.
P  -■ aplrn ozy h na.js ejszjm  rodzajem bila. siła swego ciężaru stojącego .otook Ohanowi- skich . ale rzekoino jako DOzastał>iść p o  Kłem - ae barwy państwa.

misji, ponieważ podstawy rządu koalicy jn ego 
zostały wbrew mojemu życzeniu zwężone. —
Mam nadzieję, że m oje ustąpienie ułatwi poro­
zumienie, zm ierzające do rozbudow y looal'cji 
w  myśl zasad, które mną kierow ały, k iedy w  
listopadzie rząd tw orzył. Zawieszenie broni w 
walkach partyjnych i zgodna współpraca są 
niezbędnym i warunkami popraw y w dziedzinie 
gospodarczej, danie pracy bezrobotnym  i tanie­
go  kredytu. R ząd w  ostatnich 10 dniach prze- 

Z wróciło to pow szechną uwagm W  kolach gej-' prowadził prowizorjum  budżetowe i w niósł u- 
m owych stw ierdzają, że R a st wznowił u s iło -'s ta w y : o zrównow ażeniu budżetu, o  stałym 
wania, aby pozyskać socjalistów  dla dawnej podatku m ajątkow ym , o naczelnych w ładzach 
koalicji. Na je j czele stanalhy jeden z p r z e d -  obrony państwa i o p d e j i  państwow ej, 
stawicieli Piasta, albo p. Skrzyński. Dla PPS. Rząd nasz odszedł ale nie npadł. 
jednak poza nastrojam i, nurtującymi w klubie, Prem jer w yjechal do Belwederu o  godz. 1.50, 
głów ną trudność stanow i zatrzymanie p. Z d z ie -: aby złożyć dymisję.

cach, a własne zapiski o ilości karabinów ma­
szynow ych  czynił tylko mechanicznie.

Z koiei pi7.ystąpicmo do prz.esłuchania śwa.d- 
ków . Nadkomisarz policji polit. Ł ęcki zeznał, 
że od sw ye hagentów dowiedział się o istnie­
niu jakiejś tajnej organizacji i w7 ciągu k ilk u ’ 
tygodni ustalił nazwiska członków  »rady w o ­
jennej* FFP-, oraz stwierdził, że organizacja 
odbywała zbiórki w podziem iach kościoła  na 
Powązkach. ów czas b. minister Kiernik pole­
cił mu inw igilow ać PPP., a potem b. minister 
Sołtan w ydał nakaz aresztowania w ybitniej­
szych członków .

Na tern odroczono rozprawę do dzisiaj.

TELEGRAMY
Groźbo ś®lsfs£sfego słrajKu sorniczego

Bochum, 5 maja (P A T). Związek niem iecki

DZIAŁ GIEŁDOWY

so-liicji, ośw iadczyła, że miała zamiar zabić mę-'. górników  ogłosił dziś odezw ę, nakazują 
ża, a potom  siebie, w sądzie zaś przyznała s'ę Udaryzowanie się górników  niemieckich z akcją 
do w iny, podając, że zrobiła to z rozpaczy ó górników  angielskich. P rzyw ódcy niem ieccy
to, że mąż przetrwonił cały majątek, i o dzieci 
nie starał się oel 5 lat. Przesłuchiwana po raz 
drugi w sądzie pedała, że nie miała zamiaru 
pozbaw lania męża życia i że nie pamięta m o­
tyw ów  czynu.

Na w czorajszej rozprawie tlóm aczyla się 
Czernekowa, żo czyn sw ój popełniła w przy­
stępie szału, odw ołu jąc sic na sw ą chorobę u- 
m yslow ą. Zaw ezw any do rozprawy jako  świa­
dek Czernek przedstawił przebieg zajścia, po­
dał, że żona b y k  przez dłuższy czas w szpitalu 
dla um ysłow o chorych i że żalu do niei nie 
czuje.

Po zeznaniach, g d y  Czernek w ychodził ze 
sali w serdecznym  uścisku pocałow ał oskar­
żoną żonę.

R ozpraw ie przewodniczył s. o. Horski, w o- 
tow ałi sędziow ie: Morus 1 -Burakowski, oskarżał 
porkurator Gniewosz, bronił adwokat, dr 
Schwarzbart.

l o  pizepiowad-zonej rozprawie t-rybunal posta­
wi! lawie pytanie w kierunku morderstwa Pęta­
nia te zaprzeczyli przysięgli 12 głosam i,’ wobec' 
ozeg otrybuna-ł poeta-wił pytania w kierunku cięż­
kiego uszkodzenia ci Ja, oraz na wniosek przysię­
głych dodatkom e pj tanie w kierunku przemijają­
cego zamieszania- umysłu w chwili czynu Przysię­
gli potwierdzili lo  ostatnie pytanie l l ’ "dobami 
wobec tego trybunał wydał wyrok, uwalniający 
Ę -zen itttow ą . —  J 1 J

PROCES PR ZE C IW  P. p . p .
Z W arszaw y donoszą:
W czoraj, jak już don osiliśm y ro ip ocza ] &tę 

proces przeciw ko czlokom  organizacji »P ogo- 
tow ie Patrjotów  P olsk ielu  oskarżomym o  ta j­
ne sprzysiożeu-ie dla org.-uiizacji zamachu i 
wprowadzenia dyktatury. O sk a rżo n y m  jest- Jan 
Pękoslawski, jatko założyciel, W itold  G orczyń­
ski, k tóry  kierował akcją  werbunkow ą w  W ar­
szawie i petni-ł funkcje kom endanta sił zbroj­
nych organizacji, szefa sztabu j członka, rady 
głów nej PPP., Olgierd M ich ałow sk i, oskarżony 
o współudział w  pracach organizacyjnych , na­
stępnie Tomasz Lubioński-, Józef Leśniewski, 
Jan W iw zyń sk i i Henryk G orczyński. P oczą­
tek organizacji datuje się od  koń ca  marca 1923 
r. Policja  polityczna w ystąpiła, dem askując 
przyw ódców  organizacj w  r. 1921. W edług  ra­
portów , w samej W arszawie organizacja  liczy­
ła 1.200 osób.

Na rozprawę wezwano 174 świadków7.
Fo odczytaniu aktu oskarżenia rozpoczęło 

się przesłuchanie oskarżonych. Osk. Pęk o Sław­
sk i przyznał się jedynie d o  tw orzenia organi-

weszli w styczność z centralą niemieckich 
związków zaw odow 57ch cslor.i w spólnych roz­
ważań środków7, jakim i robotnicy irem iecey 
m ogą poprzeć akcję robotników7 angielskich. 
Pisma niemieckie w yrażają m ożliw ość przepro­
w a d z e n i strajku m iędzynarodow ego obejm u­
jącego  górników i robotników  całego świata. 
T ego  rodzaju akcja m ogłaby b y ć  ewentualnie 
podjętą na życzenie robotników  angielskich za 
pośrednictwem  m iędzynarodow ych organizacyj 
zaw odow ych.

.łobołniey japońscy solidaryzują s!e 
z iórnlkml anfielsklusl

(Telegram  i-krowy „N ow ej Reformy").
Tokio, 5 maja. Japońskie związki zaw odow o 

wysłały związkom angielskim depesze z sympa- 
tjami i zachęceniem  do wytrwania. Japońskie 
związki ośw iadczają rów nocześnie gotow ość 
p op arca  strajkujących  w7 sposób najbardziej 
odpowiedni.

W  kolach oficja lnych  obaw iają się, że strajk 
angielski oddziała na robotników japońskich w7 
kierunku niCpożądanym.

Amsterdam, 5 maja (PA T). Prezes m iędzyna­
rodow ych zw iązków  robotniczych transporto­
w ych  polecił związkom robotn ików  transporto­
w ych  w najw ażniejszych krajach europejskich, 
aby zapobiegli w yw ożeni u w ęgla kam iennego 
do Angljf.

iibaiuy łinaniaicytii i M lottycli
ket tsmerykEińsklcłi

N ow y Jork, 5 maja (PA T. K oła  bankow e o- 
bawiają się ,że A nglja  naw et w razie k rótk o­
trwałego strajku nie będzie w  m ożności utrzy­
mać funta na poziom ie złota. W ob ec tego że 
A nglja  spotrzebow uje aż 21 proc. ogólnego 
eksportu Stanów Z jednoczonych , świat handlo­
w y oczekuje pow ażnych następstw w  stosunku 
d-o surow ców  a w szczególności bawełny.

Konerchistyczne zarządzenie
łllnftRkittfl

(Telegram własny ,,Nowej Reformy").
Berlin, 5 maja. W iadom ość o  podpisaniu 

przez prezydenta R zeszy niem ieckiej rozporzą­
dzenia, zezw alającego na używanie flagi czer- 
w ono-czarno-białej poza granicami N iem iec w y ­
wołała wielkie poruszenie w Niem czech. Inno­
w acja  ta sprawiła przedowszystkiem  wielką 
radość monarchistom , którzy od  dawna dążyli 
do  uznania koloru  Hohenzollernów za oficja l-

Z giełdy krakow skie)
Kraków, 5 maja. >

Na początku dzisiejszego zebrania tendencja na 
ogół bez zmiany. Kursa zapawiadają się na ogól 
bez zmiany, ruch nieco silniejszy. rl

Na pogiełdziu tendencja dla Jaworzna i Gazów 
Wschodnich mocniejsza, Lokomotywy w poszuki­
waniu, do tej pory b ez "  transakeyj. Jaworzno 
mniej więcej 7— 7.25 bez t-ansakcyj, Gazy Wsebo- 
dnie 11.5— 12 bez transakcyj, Lokomotywy płacą 
0.77. *1

Na rynku walut i dewiz tendencja leikka iwyłU 
kowa. Towaru w Krakowie niewiele, przy nieco 
silniejszem zainteresowania. W czoraj w ie c h e m  
kurs dolara dochodził do 10.38— 10.40, dzis rano 
był takisam, później około południa począł się 
wzmacniać i utrzymuje się około 10.47— 10.48, 
raczej w placeuiu, przy małej ilości towa.ru. Ban­
kowo 9.95—10. We Lwowie nieoficjalnie 10.45, 
bankowy 9.95— 10, w Warszawie 10.38— 10.45, 
bankowy 9.92, w Katowicach 10.40.

Na wszystkich giełdach tendencja polobna, jak 
u nas, wahania kursowe niewielkie. Bank Polski 
podwyższył kurs płacenia za gotówkę i czeki 
7. 9.70 na 9.90. Ą

Po zam knięciu kroniki
ŚWIĘTO FLORJANK1. Dzisiaj w7 kościele św. 

Florjana odbyło się doroc-zne. nabożeństwo, urząJ 
uzone staraniem Towarzystwa wzajemnych ubez­
pieczeń. W nabożeństwie wzięli udział gremialnie 
urzędnicy Florjanki z dyrektorami Piotrowskim 
i Dydyńsikim i kuratorem Paszkowskim na eze-Ie, 
koan. m. Ostrowski, oraz dwa plutony straży ognio­
wej miejskiej pod komendą naczelnika Obidowi- 
c-za, inspektora Urody, oraz straż ochotnicza pod 
komendą jej naczelnika p. Powowarczyka. Po 
nabożeństwie, pod pomnikiem Jagiełły odbyła się 
defilada drużyn strażackich ze sztandarami na 
umajonych wozach przed uczestnikami nabożeń­
stwa. Nććtepnie tabory przy dźwiękach orkiestry 
fiocztowej prae je chały ul. Dunajewskiego, Podwa­
lem, placem Franciszkańskim obok magistratu, 
kierując się do strażnicy. Niezwykłemu korowodo­
wi przyglądały się tysięczne rzesze przechodniów.

Z TARGU NA KONIE. Na ostatni targ koński 
przy ulicy Za błocie na Podgórzu spędzono ogółem 
206 koni. Za konie pojazdowe płacono od 350 do 
650, za konie pociągowe lekkie od 250— 350, za 
konie rzeźne od 40— 120 złotych. Ze spędzonych 
korni sprzedano na rzeź miejscową 80. Ruch był 
bardzo słaby.

POŻAR. W mieszkaniu Stanisława Dyla,ga przy 
ulicy Mazowieckiej 19 zapaliła się od rozpalonego 
meca drewniana ścianka. Domownicy przed przy­
byciem straży pożar ugasili.
‘ WLAMANiE MIESZKANIOWE. Nieznani spraw 

ey włamali się do mieszkania EhrenwaldowcJ 
przy ulicy Józefa 32, g-dzie rozbili zamki przy sza­
fach, z których następnie zabrali garderobę, waz 
w gotówce 500 złotych i 50 dolarów. Łączna szko-

tych.
wyrządzenia przez złodziei, wynosi 1.500 zlo-

WYC1ECZKA SPORTOWA KRAK. KLUBU 
AUTOMOBILOWEGO. Dnia 9 maja urządza kraJt. 
Klub automobilowy dla swycłi członków wyciecz­
kę bowiarzysiko-sportową. do zamków w Dębnie
i Przecławiu. Przewidziane jest zwiedzenie zam­
ków, dirugie śniadanie na wolnem powietrzu. Zgło­
szenia przyjmuje sekretarjat klubu przy ul. św. 
Anny 9 (teł. 124) codziennie między godz. 10—2 
i 4— 7.

Na Zielone Święta przewidziana jest wycieczka 
w Pieniny. Szczegółowy program zostanie w naj­
bliższych" dniach opracowany. Pozatem krak. klub 
automobilowy zamierza wyjechać naprzeciwko 
raidu polsko-czechosłowackiego oraz raidu mało­
polskiego. Na jesień projektuje klub wyciezke na 
południową stronę Tal*. (

—   o ------------------ *



N O W A  R E F O R M A

W a ln e  Z g ro m a d z e n ie  
T o w . k o lo n ij w a k a c y jn y c h
' Diiia 23 kwietnia b. r. od by ło  się w  K rako­
wie. w gim nazjum II. Sienkiew icza walne zgro­
madzenie T ow . kolonij w akacy jnych  dla ucz­
niów  gimn. ni. K rakow a. Zebraniu przew odni­
czy ! przezos T ow . p. WJad. Ekiert, k tóry  p o ­
w itaw szy zebranych, podniósł, że wśród prac, 
czekających  T ow arzystw o, toczy się akcja , aby 
do m aksym alnej liczby krakow skich koloni­
stów  w cielić na najbliższą kolon ję T ow arzy­
stwa w Porębie W ielkiej ch oćby  50 uczniów ze 
śląskich gim nazjów, ku czem u się obecnie na­
darza sposobność, dzięki zabiegom  kuratora 
śląskiego, p. Karola Stacha.

Po przyjęciu  protokółu  rozpoczęto dyskusję 
nad przedłożonym  sprawozdaniem  z działalno­
ści wydziału za rok 1923," które z aplauzem 
przyjęto. Przedkładając w sprawozdaniu obraz 
sw ych  w ysiłków  1 pracy, w ydział konstatuje: 
1) że w  roku 1925 wysłano do Poręby najw ięk­
szą dotąd liczbę kolonistów , 2) żc mimo cięż­
kich  czasów  zachow ał dla swej kolonji charak­
ter bezpłatnej; 3) że znacznie rozszerzył inwen­
tarz, tak p ok o jow y  i kuchenny; i )  że od n ow io ­
ny dawniej budynek, t. z w. starej kolonji, osza­
low ał ostatnio w zupełności, zaopatrując w in ­
w entarz; 5) że zaliczkow ał na wstępną budow ę 
w odociągów  w kolon ji znaczniejszą kw otę i G )1 
że pozostaw ia poważną pozostałość kasową, 
oczyw iście  nie w ystarczającą  jeszcze na uru­
chom ienie pełnej kolonji w roku 192G.

Zestawienie kasow e w ykazuje w roku .spra­
w ozdaw czym  w dochodzie kw otę 21.787.57 zł. 
Z doch odów  najw yższe by ły : subw encja mini­
sterstwa ośw iaty w  kw ocie 2.300, min. pracy 
i opieki społecznej 1.300 zł. krakow skiej Kasy 
chorych  1.000 zł, Krak. Sp. W y  cl. 500 zł, firmy 
Zieleniewski 300 zł, firmy P iasecki 400 zł, z da­
rów  osób pryw atnych 587 zł, z w kładek cz łon ­
k ów  1.G64 zł, dary uczniów 9 gim nazjów  krak. 
wśród których uczniowie gimn. IV i dyrekcja  
złoży ła  913.70 zł, dochód  ze zbiórki ulicznej 
2.133.90 zł i inne. W  rozchodach m iędzy szcze- 
gólnem i pozycjam i figurują następujące jako 
koszta utrzymania koion ji: 2) żyw ność 6.130.81 
zł, opieka 117.85 zł, p lace służby 800 zł, koszta 
podróży  uczniów  907.93, transport żyw ności 
i  inwetarza 300.03, ubezpieczenie od ognia bu­
dynków  150.58 zl, dokupno i naprawa inwen­
tarza 1.188.14 zl, konserw acja  budynków  
423.SO zl, w ykończenie now ego budynku i osza 
lew anie 1.239.80 zł, budow a w odociągów  4.18-1 
z l, pozostałość kasow ą na 192G r. 1.533.03 zi. 
L iczba człon ków  T ow arzystw a przekroczyła  
400-tu. “ -

W  imieniu kom isji rewizyjnej przemawiał 
inż. Jarzy K ukucz, k tóry  z łoży ł w ydziałow i 
pełne uznanie za w zorow e zestawienie kasow e 
j. zgodność z księgami, co  zebrani jednom yślnie 
oklaskam i przyjęli do zatw ierdzającej w iado­
m ości, udzielając w ydziałow i obsolutorjum .

' Następnie prof. W ładysław  K och , kierownik 
kolon ji w yg łos i! referat ,.G kolon ji w akacyjnej 
uczniów  w Porębie W ielk iej14, który w yw oła ł 
żyw o zainteresowanie i żyw sze jeszcze podzię­
kowania.
** R eferat prof. K ocha, jako  m ający  na celu 
propagandę celów  ideow ych i materjalnycii 
Tow arzystw a, ukaże się niebawem w  druku. 
N ad referatem rozwinęła się dyskusja. Prezes 
Tow arzystw a zam ykając obrady, podziękow ał 
zebranym  za udział w zebraniu, zw racając się 
m iędzy imiemi do przedstawicieli kuratorjum  
szkolnego i magistratu z prośbą o dalszy kon ­
takt i poparcie celów  Tow arzystw a. W pisowe 
do T ow . w kw ocie G zl rocznie (zw ycza jnego), 
12 zi (w spierającego), 100 zl (jako założyciela) 
przyjm ują członkow ie w ydziału : w gimn. św. 
A nny dyr. Zachem ski, w gim. św. Jacka  prof. 
L iszko wic z. W gim n. 111 prof. Stopka, w gimn. 
IV prof. K och . w gim n. V  ks. prof. dr Szym ccz-1 
k o , w  gimn. na P odgórzu  prof. Dobrzański, j 
w  gimn. VII prof. licsk osz , w gimn. M II  dyr. 
Paezowski, w gimn. IX  dyr. dr K leiner. |

Z e  s p a r t s i
W SPA N IA LE  SU K CE SY POLSKICH  K A - 

W A L E R ZY ST Ó W  NA KONKURSIE H IPPICZ­
NYM W  RZYM IE. W  pier wszym  dniu odbyw a­
ją cych  się w R zym ie m iędzym arodowych kon ­
kursów hippicznych, pierwsze m iejsce zajął por.
B acca (W ioch ) w czasie 35.4: drugie m iejsce 
rotmistrz K rólikiew icz na Pikadorze w  czasie 
35.G; trzecie porucznik Szosiand na Hannibalu 
w czasie 44.1; czwarte m iejsce zajął Lanie 
(Belgja). W szyscy  przybyw ali bez punktów 
karnych. Po-zatem z Polaków  dostali nagrody: 
major T oczek  i rotmistrz K rólikiew icz, pierw­
szy zajm ując 17 m iejsce, drugi 20. Do biegu 
staw ało ogółem  200 koni. —  W  'drugim  
dniu konkursu hippicznego przy zaostrzo- , - - - . -
nych warunków* w zię ło  udział i To jeźdźców , okręgi zestawią sk łady
Do finału doszło tylko 20 jeźdźców . Z polskich 
koni doszły P iecador, Faw oryt, Zefir, Jowisz.
Przy ostatecznych rozgryw kach  podw yższono 
przeszkody. Przebieg bez błędu zrobił jedynie 
P iecador pod K rólikiew iczem , zdobyw ając 
pierwszą nagrodę, drugą nagrodę wziął W łoch 
Leąuio na koniu T reboco. T rzecią  nagrodę 
wziął m ajor T oczek , zaś czw arta nagroda przy­
padła W łochow i. Odniesiono w ięc ze strony 
Polski duże zw ycięstw o, gdyż podczas ca łego 
konkursu tylko dwaj jeźdźcy  polscy nie zrzu­
cili żadnej przeszkody. Zw ycięzca  K rólikiew icz 
na F iccadorze przyjęty został ow acyjn ie, a pu­
bliczność nie kry je  swoich zachw ytów  dla 
jeźd źców  polskich.

O STA TE C ZN Y  W Y N IK  W SZE C H PO LSK IE ­
GO TURNIEJU SZACH OW EGO . W szechpolski 
turniej szachow y, odbyw ający  się w Warszawie- 
od 18 dni, został zakończony ubiegłej niedzieli.
Tytuł mistrza Polski uzyskał Pizepiórka, otrzy­
mawszy 13 punktów. Drugie m iejsce zajął 
Frydm an, otrzym aw szy 12 punktów. Trzecie 
m iejsce zdobyło 5 szachistów : Pilch, Kolawski,
Low ski .Kolm ann i Regedziński po 11.5 punk­
tów. Dalsze miejsca zajęli p. Blase, ChwOjnik 
m ając 11 punktów, M akarczyk 10 punki ów,
Krom er, A pel Fiedmann (II), K leezyński, R on- 
czyński, Sm okow ski, Lubiński i W olow icz. Po 
ukończeniu turnieju nastąpiło rozdanie nagród.

TRAGICZNY WYPADEK W CZASIE MAICHU.
W ostatni poniedziałek w czasie zawodów pił­
karskich między Amatorskim K. S. i klubem Sport- 
freendo Hindenburga, które miały miojsee w Kró­
lewskiej Hucie, zdarzył się tragiczny wypalek.
Mianowicie na dachu sąsiedniej cegielni usiadło 
około 40 osób, przypatrując się zawodom. W  pownym 
momencie dach załamał się, a niefortunni widzowie 
wpadii do dołu, służącego do wyrobu cegły, przy- 
czem 1 os ba zabita, a 10 odniosło cięższo Jub 
lżejszo rany.

d-ln

B oisko Z.K .S. Liban Bochnia: godz. 4 popol 
Bochnia—  komb. drużyna Libanu i Urunasa.

_ B oisko K.S. R esoria : godz. 4 popol. Kcso- 
uia— repr. R zeszowa.

Boisko K.S. W arta C zęstochow a: goriz. 
popol. C zęstochow a— reprez. C zęstochow y.

Boisko Ż. I .G.S. Hakoah Będzin: godz. 4-ta
popol. H akoah Będzin— Yictoria Sosnowiec.

B oisko K .K .S. Ruch Sosnow iec: godz. 4-ta 
popol, K .S. Sosnow iec— reprez. Sosnowca.

Botek o T.S. Soia Oświęcim: godz. 4 popol. 
Sola Oświęcim— reprez. Oświęcima .

Kluby wym ienione na pierwszem miejscu są 
gospodarzam i i zajm ują się urządzeniem zaw o­
dów . Urządzeniem zaw odów  na boisku K.S. 
C racovia zajm uje się K. S. Cracovia.

Zastępcy kapitana zw iązkow ego na Fod- 
reprezentacyj danych 

1 miast i składy lyeli reprezcntacyj podadzą do 
w iadom ości Zarządow i K.Z.O.P.Ń. do dnia 10 
m aja b. r.

V\ m yśl przepisów B.Z.B.N., poleca się klu­
bom zestawić jak  najsilniejsze sk łady drużyn 
na pow yższe zaw ody, oraz zc w zględu na pro- 
pagandę pou czyć graczy , aby gra była  prow a­
dzona na w ysokim  poziomie sportow ym  a przy­
ton! spokojnie.

R ozliczenia z pow yższych  zaw odów  wraz 
z dow odam i kasowem l i z gotów ką mają klu­
by, .b ęd ą ce  gospodarzam i, przesiać Zarządowi 
K .Z.O .P.Ń . w nieprzekraczalnym  terminie do 
dnia 20 maja 1926 r. j

3. IV dniu 9 maja odbędą się reprezentacyjne 
zaw ody L w ów — Kraków w Krakow ie, K ra­
ków-— Tarnów  w Tarnow ie i K raków — Bielsko 
w Bielsku. W dniu tym  obowiązuje zakaz roz­
gryw ek klubowych.

K luby klasy C. Pod okręgu krakow skiego, 
pragnące w dniu tym przed południem  roze­
grać zaw ody o mistrzostwo, winny wmieść o d ­
nośne prośby do Zarządu K.Z.O.P.Ń.

m WIELKI
EBBOJOW1SKO SnBSf SAK&R0 WENOftE P0 3 L WOWSftl 

ŁjTAUćA & © is jo w a  2":;i
2NHAŁACJE SIABCZANE; HELI©- 3 EŁEkXBOTERAPIA; 
ES1ANATOBJJM RAE3W32: 2HSTYTUT ORTOP. 2ANSSEA, 

SEZON C3 !5 MAJA DO SSŃCA WRZEŚNIA.
W PIERWSZIM I TRZECIM SEZONIE ZNIŻ O  KĄPIELOWE. 
PROSPEKTY WYSYSA NA ŚĄOANSE ZASZĄ3 ZDROJiiWY.
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HEMOROIDY
Czoj'ki hemoiojcłow®

A .  G ą s e c k i e g o
(z kogutkiem)

Kra ow y :» !a „A nu sol*  
usuwają k6J, i/oczenio, 
U v w a w i e n : o, s w ę * j i, #* n i e, 
zm niejszają guzy (ży lald)

Żądać w upiekach. 
2C03

♦

!
«
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Krakowski Związek Okrenowy Piłki Nożnej
K raków , M ikołajska 32, I p.

KOM UN IKAT ZA R ZĄ D U  Nr 12.
1. Zatw ierdzono skiad K ierow nictw a Poil- 

okręgn w Tarnow ie jak  następuje: Przew odni­
czący  p. Rom an Skolim owski, zastępca przew. 
p. Herman Kluger, skarbnik p. Stanisław D o ­
mański. sekretarz p. Zygm unt Bolirer, cz łon k o­
wie pp.: M ieczysław R ozw adow ski. Abraham 
Sohipper.

Adres kierow nictw a P odokręgu : Tarnów,
Lipowa 25. 31. R ozw adow ski.

2. W ślad za komunikatem Zarządu Nr 8 
punkt 3, podaje się program zaw odów  na rzecz 
P .Z.P.N. w dniu 13 maja 192G r.:

Program zaw odów  w yznaczony przez \Y. G. 
i D. P .Z.P .N .:

Boisko T.S. W isła: godz. t l  przed południem 
W isła— Jutrzenka.

Boisko K.S. U racovia: godz. 3 popol. W a­
w el— R eprezentacja klasy 1:5.

B oisko K.S. C racoyia: goelz. 3 popol. Gra­
co v ia— Mak ku bi.

Boisko B.B.S.Y. Bielsko: godz. 4 popol. B.B. 
S .Y .— Reprezentacja Bielska i Białej.

Boisko K.S. Taruoyia: goelz. 4 pÓpoi. T a ino- 
viS— Reprezentacja Tarnowa.

K om unikaty W yćlzialli Gier i D yscypliny 
oraz O.K.S. w następnym numerze „N ow ej R e­
form y".

Diarjusz ekonomiczny
—  Ceny żyta w obrotach  na targach kra­

jow ych  stale zwyżkują i dochodzą do 32 zł za 
kwintal żyta franco stacja załadowcza, a to za- 
iówuo w związku ze zwyżką kursu dolara, jak i ze 
zwyżką cen żyta na targach światowych. Podaż 
minimalna.

—  M iędzynarodowe Targi w  Poznaniu są 
licznie Odwiedzane przez interesontów, kupców 
i zwiedzających ze wszystkich stron Polaki. Na te­
renie Targów zorganizowano reklamę w halach za 
pomocą głośników radjowych.

—  P os ’ owia Y łoch , Szwajcarji, stanów  Zjed­
noczonych i Chile awizowali telegraficznie swe 
przybycie na Targi Poznańskie. Nadto przybędą 
kousu low io: rum uński, holenderski i eatońak', oraz 
12-tu przedstawicieli przemysłu i handlu z Austrp.

—  K redyiy na złagodzenia bezrobocia  przy­
znane sam orządom  w  kwietniu zostaną również 
rozdzielone w maju. Kredyty te zostaną częściowo 
zwiększone.

—  Inspekcję dzia łJnuści agrarnej Polskiego 
Banku Rolnego na terenie województw wschod­
nich larzńfteilo min. reform roln.

—  E ksport węgla górnośląskiego na Węgry 
rozw ija s ię , gdyż jak stwierdzono, mimo znacz­
nych kosztów' przewozowych konkuruje skuteczuie 
z miejscowym przemysłem węglowym.

—  IV okręgach przem ysłow ych Rosji s o ­
w ieckiej daje się odsuwać dotkliwy brak zboża 
i mąki w związku ze zbliżającym się przednówkiem. 
Oto skutki nieprzezornej polityki eksportowej.

—  Ubezpieczenia od ryzyka przy kredyto 
waniu eksportow anych  tow arów  zostały wpro­
wadzone w ostatnich dniach w Niemczech. Towa­
rzystwa ubezpieczał gwarantować będą eksporte­
rom niemieckim część strat, które mogą być po­
niesione wskutek niewypłacalności dłużników za­
granicznych.

Inforntaeje przsniyslowe i handlowe
OGRANICZENIE W PRZEMYŚLE WŁÓKIEN­

NICZYM. W ub. tygodniu nastąpiło poważne po- 
gouzonie sytuacji w wielkim przemyśle w i okien- 
niczym. Reducja w d/.hfe wełnianym wzrosła do 
15%, czyli w porównaniu z poprzednim okresem 
i blisko 7% , w dziale bawełnianym redukcja 
warotda o 9— 14%, natomiast na targach baweł­
nianych w dalszym ciągu trwa ożywienie.

r o k o w a n i a  w  s p r a w i e  u t w o r z e n i a
MIĘDZYNAROD. KARTELU RUR z udziałem Pol 
■-■ki dobiegają do końca. — Polsce proponowano 
udział 2'/-%, jednakże wobec sprzeciwu polskiego 
leprezemtanta, udział ten będzie znacznie podwyż­
szony. Niezrozumiałym dla zagranicy objawem 
jest pozostawanie poza Syndykatem polskich hut 
żeLtznyeh sosnowieckiego Towarzystwa rur i że­
laza. W najbliższym czasie odbędą sję 7, tym To- 
warzyslweiu rokowania, które przypuszczalnie 
doprowadzą do pomyślnych rezultatów.

MIĘDZYNARODOWE TARGI W POZNANIU, 
otwarte w dniu 2 b. m., ujawniły pracowitość, 
systematyczność i zmysł organizacyjny kierowni­
ków targu oraz zarządu m. Poznania. Zwłaszcza 
w dobie tak oMrcg’0 kryzysu gospodarczego do­
prowadzić do skutku przegląd produkcji zarówno 
krajowej jak i zagranicznej i umoż-liwić transakcje 
rn.gą jodynie jednostki wyjątkowo ptzesiebiorozo 
uzdolniono. Polskie sfery gospodarcze winny 
okazać jak największe zainteresowanie dta wysił­
ku oiganizatorów poznańskich.

PAŃSTWOWY INSTYTUT NAUKOWY GO­
SPODARSTWA WIEJSKIEGO. Projekt ustawy 
o państwowym instytucie naukowym gospodar- 
atw.i wiejskiego, został uchwalony na komisjach 
sejmowych. IV myśl uchwalonego projektu Pań­
stwowy Instytut Naukowy Gospodarstwa W o j­
skiego w Puiawach, Państw. Instytut Naukowy 
Rolniczy w Bydgoszczy oraz .Morskie Labzrato- 
rjuru Rybackie, zostają połączone w jeden wyższy 
zakład badawczo-naukowy pod nazwą Państwowy 
Instytut. Naukowy Gospodarstwa Wiejskiego.

iśied/.ibą instytutu są Puławy, może on jednak 
pośiatkić poszczególne zakłady na całym terenie 
Rzeczypospolitej.

O ZBLIŻENIE GUSPUUARCZE POLSK0 JA- 
POŃSK1L. W poselstwie polskiem w Tokio odbyło

popieęl/.fMTi© yy eprnD̂ i© otał-v-cli
situków handlowych między Polską a Japonją. 
W zebraniu wzięli udział członkowie zarządu To- 
warzytiwa japońsko-polskiego, prezes baron 3le- 
gata, wiceprezesi markiz Tokugawa i markiz Jiac- 
d,a, Sakenobc, Sekine oraz przedstawiciele Izb 
handlowych w Tokio, Yokuhamie i Osaka, p. Slii- 
mui, prezes największego Towarv.yst.wa nawiga­
cyjni go Nippoti Yusen KaKIm, którego statki do­
chodzą do Hamburga-, baron Togo, dyrektor nowo- 
bućlującej się stacji radiotelegraficznej, z którą 
poi.-ka stacja ma w przyszłości być połączoną, 
p. Kodanin, prezes Yokoiia-me Speeie Banku, któ­
ry posiada lilje we Francji, Anglji i Niemczeeii, 
przejstawiele-l lotnictwa gen. Nagacka, przedsta­
wiciele wielkich fum handlowych Matoiii, Mitsu- 
biMii i t. d. — P. Kavakami, b. pości Japonji 
w Wair.ę/.iwiio i p. Bało, obecny poseł japoński 
w Warszawie. W przemówieniach była poruszana 
kwestj-i przedłużenia kursu statków japońskich 
z Hamburga uo Gdańska, założenia f ii ji baniu ja­
pońskiego w Polsce i pcląc-zenia radjolelegrafioz- 
uego z Japonją. Poruszono tematy wzbmlFiy 
wielkie zauilercHt-wanie wśiód obecnych.

GIEŁDA KRAKOW SKA
i  dnia 4 maja 1C26 r.

Polanie Towarzystwo Handlowe
Tłuszcze Trzebinia .......................
C h y b ie ..................................................
Piasecki ...........................

0 to
800 
3  10
1 35

GIEŁDA W ARSZAW SKA
z dnia 4 maja 192S r.

Akcje:
Bank D yskontow y.................................  5 gr,
Bank Handlowy Warszawski . . . 1 r>r,
Związek Sp. Zarobkowych Poznaa 4-00 
C e ra ta ..................................................   035
Bank P o ls k i ......................................  4S 25 -4 810
S p ie s s .......................................................  2-20-"-—
Elektrownia D ąbrow a.......................... 0 5 5
C h od orów ......................................  . 3 4 r»
C zęstocice ................................................. 065
Sonia wice ............................................. 145
Tirley  ............................................. 082
W e g le l ..................................  . . r ~  lt»> 178
Nobel...................................................... 1 3f,
L ilp o p .......................................V  . . 0-49-0 54
Podrze jo w ................................................  1-80
Norblin........................................................  O 78
Ostrowieckie..................... "...................  3 S0—4 00
Parowozy £................................................  014
P o c is k ........................................................  038
R u d zki...................................................... 0-60—072
Zieleniewski .  ....................................  iooo
Siarachoxvice..................................   087—090
Zaw ierć e ................................................  5 50
Ż y ra rd ó tv .................................................  6 9 0 - 6 9 j

Borkow ski................................................. 0-35
J a b łk o w scy .............................................  0C9
H aberbu^ch ............................................. 550

Odpowiedzialny redaktor: 

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

0 0

Dywan; sm yrneńsble
dywaniki, makatki, poduszki i t. p. 

u i y U o n u je  a i n a  x a m « w i « n w  i o r u i n s w e l
Cibrzym i w ybór w z o ró w  stylowych!

Matorjat doborowy! Trwatość pod gwarauyją!
Wykonanie artystyczne!
Ulgi i dogodności w spłatach.

C e n y  k o n k u r e n c y j n e !
Także nauka wyrobu dywanów „b ez  warsztatu**,
Jodynę chrześcijańskie źródło korzystnego zakupu dobo 
rowej wełny, osnowy, wzorów i t. d. Także detalicznie 
Odwiotna wysyłka ua prowincję —  także robót rozpo­

czętych z wzorami, 272J

„Smyinuperf, katolicka wytwórnia dywanów
H. i M. Godziszewska, Kraków, ul Pijarska 5, III. p.

Ostatnie nieznane 
kosmetyczne nowości.

A pa ruty tlo eamoluasH/.ti, 
pusy HS/.c/.iipUtjitce os! a lnie, 
modelo. /Mjda.ieie katalogów, 
/.a (ąc/it':te /.iiac/.ek porzlo **y

I .A B O K  
skrzynka poczt. 61. Bydgoszcz.

OSZUle, kalesony,pijamy 
krawaty, skarpetki, poń­

czochy, rękawiczki, szelki, 
laski pierwszorzędne gatun­
ki, poleca najtaniej „A a lion 
Marche“ , Kraków, ulica św. 
Tomasza L. 2 ), róg ulicy 
Szpitalnej. 2719

Reklama dźwignią handlu! 

B B O a S U M 0 0 M |

! Przewodnik handlowy i informacyjny po Krakowie
|  Wymienione firm y polecamy naszym Czytelnikom

l Aparaty 
i w tyb . joto rr,3C Uorteitianjf Uerhata

Bechstein
Blttthner

Bisendorfsr
W y lą c z a e  z a s tę p s tw o :

H. SHOLABSKA
ERAKOW, SZEWSKA »

J O Z S iF  U I T S K
tawedowy mechanik, slrohiel tor- 
ievianów, kier H y/u . joriepianów 
li, Uabryełska, uU Stolanko U & 

Telefon 389,

1

l H otele

h arszaw aki Skiad  
przyborów / olOf/rafics, 

g  Szewska tt, lei, 14~i>

i
e _  -----
L  i i  k u n k i  J I

6  i m a m  fimi Kreiyiowy
S s  A. w e L w ow ie. —  Uudziat 

w K ra k o w ie , R y n e k  q |.  35.

@( k r £ y 2Ł t U ii> )  l e i .  2 is«  i m  
za łs tw iŁ  n a | k u r z y s l u i e |  
w. zeiklii -7 y i:n osci b a n k o w e cn *

B p rzeku ty  na w s.y a tk ie  miojaco- 
woeci k ra j. i  in icy.

■
§ _____________
®  ^ C/ e fA  i e r  / i ż e  ^

|  B. MAUU1Ż10
g )  R y ń s k  g łó w n y  38

Herliata 
z „Raczka"
lirijau 5ro»e

Sp. 2 0 . 0. 
K r u k ó w  

K y n c k  g ł .  3 4

s: ł o t r a 1
mm pod róża

F L G R JJM A  14
T£L im. * rn. 2253

Sajlcorzystnlejsza źródło zakupu
w hurtowni futer

H. i R. Hoor
K r a k ó w ,  u l .  G r o d z k a  L . 13  

T e l e f o n  N r  17 .
Ulgi w sp.-atacłi* 

fłrzy]cauje się futra d o  przecłio- 
w a ui a przez ialo.

I lisiruarme 
skiadę/ nut 1

G e b e t h n e r  i W o l f f
Rynek gł. 23  

i s lą ik i ,  n u ty , pism a krajow e
l '*Grramcztte.

c ii tin/ekcja 
damska

U .S C IIR E IW E R l
Kraków, Flirjaiski 32, Itief. 3215 j
M agazyn  m ód i strojów  dam - t 
skich , potecaÓsta!.iiie n o w o - 1 
^ci w iosem ie, najnow sze m o- 
dole paryskie i w iedeńskie,
crepe tlę chine, georgetty, 
crep 8 a fi u, crep m aroeain, 
fulary, surowe jetlwabie, sa­
tyn y, m arkfeely i krepony.

! ■  NA WIOSNĘ I LATO | ! L ik ie r y

Jl.
Przybory
piśmienne 2

ALEKSANDROWICZ. | 
Basztowa U. — Tai. BU i 40611 
Magazyn przyborów biarowyob]

N A JSK U TECZ N IEJSZA
NAJTAŃSZA

R E K L A M A
je s t

W  PRZEW ODNIKU
HANDLOWO-PRZEMYSŁOWYM

N O W EJ REFORMY

Fnsryta (in|prieanl«|siyołi 
IllLlsrćw

• Eli TEN LU CAS
i BOLS

dok rat. I57x 
t u  d u ć  w s  /  t»d it

7ter m o m etry

Termometry HEBE
i\\yiąCKua spr/.edaż tturlow na: 

„ S A \ I T A H J A U 
IKreków, Sławkowska B. Tal. 3053

„ M d  W  A  M E F d E M A 6*
jedyny dzieunis 
ujjśw icższe wii

i jest już w godzinach popołudniowych lub wieczornycii
w kaietjaraiach kolejowy cii Towarzystwa „Huch“ lub w agencjach dzienników-.
■ . .  . _ _ nw n  . .  1 1 Ć .1 ')  I W  n n o h ł l l  r. i

popuiuduiowy w K rakowie, województwie Śląskiem i zachodniej Jlatopolsce, przynoś 
wiadomości telefoniczne, telegraficzne i  iskrowe —  oraz ostatnie notowania giełdowe

w dniu opuszczenia prasy do nabycia:
i: W iedza

so le  jod ow e  ^jj

Sól Rabczańska
wszętlzio do nabycial

Reurszentacia: 
Kiakfiw, Szpitalna 38, i. p.

W Trzebini 0 godzinie 14 óu. 
W JSzcsaliowoj o godzinie 15-28. 
W M ysłow icach  o godz. 15-52.

W Katowicach o godzinie 16T3. 
W Oświęcimia o godzinie 16-30. 
V  yftediicacŁł o godzinie 17-12.

W Bochni o godzinie 10-38. 
W Tarnowie o godzinie 17-32. 
W Rzeszowie o godzinie 1 9 'i l .

Fracowniu 
Uartel osty

Pracownia kapeluszy dam skich  
i m ęskie i

H .  S e i d l o p a
pod kierow nictw em

A .  N e i s s e p a
K ra k ó w , u li c a  B ra ck a  L . 15
pr/yjfu u j« do |jr/,e:ascuiowunia 
ua najnow sze fasony —  -wyko­
nanie solidne —  przyjezdnym  

w przeciągu o godzin.
Ceny przystępn e!

Ubezpieczeń ia

TowiUjsUj u’32E?i2Ci2.i n ijcis 

U L .  G E f e T K U b Y  8 .

Wą/iel
ffórnoślaski a
„vSIŁCABBO“ 

'/jedn ocz, kopalnie górnośląskie  
Składy: ulica Pawia, telefon 1394 
dostarcza hurtownie i detaliczn ie  
furami pierwszorzędny węgiel gór­
n ośląski ik o k s z w łasnych koj»a!ń

R ek la m a 3

Kursa maturyczne i dokształcajgco

„ W I E D Z A "
pod osobistem  kierow nictw em  

prof. Bogusława Butrymowicza 
w Krakowio, ul. Studencka L. 14
przygotow ują lak do m atury, 
jak oleź  do wszystkich egzam inów

N a j l e p s z a
n a jsk u teczn iejsza

najtańsza

reklama
jest

w Przewodniku
informacyjnym 

i handlowym

„Nowej Reformy"

Czcionkam i Drukarni L iterackiej w K rakow ie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem Stanisława Ziem iańskiego


